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Alicja  
Soborska leczy 
w Chełmnie 
od ponad 60 lat
Rozmowa z Alicją Soborską 
– laureatką „Złotego 
Pręta Chełmińskiego” 
w kategorii ZDROWIE.
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Jesteśmy po to, 
aby wyciągać 
seniorów 
z domów
Rozmowa z Mieczysławem 
Majewskim – 
laureatem „Złotego 
Pręta Chełmińskiego” 
w kategorii OSOBOWOŚĆ.
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„Złote Pręty Chełmińskie” przyznane!
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ROZMOWA NUMERU 
z burmistrzem 
Arturem Mikiewiczem 
i wiceburmistrzem Piotrem 
Murawskim               STR. 4-5

Zmiany widoczne w mieście 
przynoszą satysfakcję 
każdego dnia
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URZĄD MIASTA CHEŁMNA
ul. Dworcowa 1, 86-200 Chełmno
tel. 56 677 17 17, fax 56 677 17 74
e-mail: biuro_informacji@chelmno.pl
www.bip.chelmno.pl   |   www.chelmno.pl

GODZINY URZĘDOWANIA
Poniedziałek: 7.30 – 15.30
Wtorek:  7.30 – 15.30
Środa:  7.30 – 16.30
Czwartek:  7.30 – 15.30
Piątek:  7.30 – 14.30

KASA URZĘDU
Poniedziałek: 10.00 – 14.00 
Środa:  10.00 – 14.00
Piątek:    9.30 – 13.30
Płatności kartą płatniczą można dokonywać 
każdego dnia (od poniedziałku do piątku), 
w godzinach pracy urzędu w pok. nr 202.

KIEROWNICTWO URZĘDU 

BURMISTRZ MIASTA CHEŁMNA
ARTUR MIKIEWICZ
Przyjmuje mieszkańców w środy w godzinach 
od 14.30 do 16.30. Rezerwacja terminu 
spotkania możliwa jest w sekretariacie  
lub telefonicznie.
tel. 56 677 17 38
e-mail: burmistrz_miasta@chelmno.pl
sekretariat@chelmno.pl, pok. nr 205

ZASTĘPCA BURMISTRZA  
MIASTA CHEŁMNA
PIOTR MURAWSKI
tel. 56 677 17 38
e-mail: vice_burmistrz@chelmno.pl
sekretariat@chelmno.pl, pok. nr 205

SEKRETARZ MIASTA CHEŁMNA
MARIA PAŁUCKA
tel. 56 677 17 21 
e-mail: sekretarz_miasta@chelmno.pl
pok. nr 210

SKARBNIK MIASTA CHEŁMNA 
WŁODZIMIERZ ZALEWSKI 
tel. 56 677 17 28 
e-mail: skarbnik_miasta@chelmno.pl 
pok. nr 208

WYDZIAŁY URZĘDU MIASTA CHEŁMNA 

Wydział Organizacyjny 
p.o. kierownika: Sekretarz MARIA PAŁUCKA 
tel. 56 677 17 49/21 
e-mail: administracja@chelmno.pl
pok. nr 210

Wydział Finansowy 
Kierownik: MAŁGORZATA MAĆKOWSKA 
tel. 56 677 17 70
e-mail: wydział_finansowy@chelmno.pl
pok. nr 211

Referat Dochodów (podatki)
Kierownik: JOANNA LEŚNIEWSKA 
tel. 56 677 17 76
e-mail: podatki@chełmno.pl
pok. nr 212

Wydział Techniczno-Inwestycyjny
Kierownik: JÓZEF CHMARZYŃSKI 
tel. 56 677 17 89 
e-mail: wmkii@chelmno.pl, pok. nr 216 

Referat Gospodarowania 
Nieruchomościami 
p.o. kierownika: Zastępca Burmistrza  
PIOTR MURAWSKI 
tel. 56 677 17 14/48
e-mail: grunty@chelmno.pl, pok. nr 110/111

Wydział Gospodarki Miejskiej  
i Ochrony Środowiska 
Kierownik: BOGUMIŁA SZYMAŃSKA 
tel. 56 677 17 46 
e-mail: kierownikgmios@chelmno.pl, pok. nr 103

Wydział Spraw Obywatelskich 
Kierownik: WALDEMAR ŻUCHOWSKI 
tel. 56 677 17 44 
e-mail: wso@chelmno.pl, pok. nr 309

Referat Komunikacji Społecznej, 
Promocji i Sportu 
p.o. kierownika: Zastępca Burmistrza  
PIOTR MURAWSKI 

Klaudia Peplińska
tel. 512 218 106 
e-mail: komunikacja.społeczna@chelmno.pl
pok. nr 312

Elżbieta Pawelec
tel. 500 149 366 
e-mail: promocja@chelmno.pl, pok. nr 311

Agnieszka Kowalkowska
tel. 786 438 161
e-mail: marka@chelmno.pl, pok. 312

Miłosz Lippki
tel. 515 275 344
e-mail: sport@chelmno.pl, pok. nr 314

Straż Miejska 
Urząd Miasta Chełmna (od podwórza)
Komendant: ZBIGNIEW ŚWIDLIKIEWICZ 
tel. 500 149 374, tel. 56 677 17 57 
e-mail: komenda_strazy_miejskiej@chelmno.pl

Urząd Stanu Cywilnego
Kierownik: ROBERT SAMCIK 
tel. 56 677 17 24
e-mail: usc@chelmno.pl, pok. nr 108 

Miejski Konserwator Zabytków 
KAMIL GRZYB 
tel. 56 677 17 14
e-mail: mkz@chelmno.pl, pok. nr 110

Stanowisko ds. rozwiązywania 
problemów uzależnień i współpracy  
z organizacjami pozarządowymi
MONIKA KIERZKOWSKA 
tel. 512 217 898 
e-mail: uzaleznienia@chelmno.pl, pok. nr 313

Inkubator Organizacji  
Pozarządowych
ul. Grudziądzka 36, 86-200 Chełmno 
tel. 511 750 666

JEDNOSTKI ORGANIZACYJNE 

Centrum Obsługi Placówek 
Oświatowych
ul. Tadeusza Kościuszki 11, 86-200 Chełmno 
tel. 500 234 200
e-mail: sekretariat.copo@chelmno.pl
Dyrektor: MAGDALENA LUDWIKOWSKA

Miejski Ośrodek  
Pomocy Społecznej
ul. gen. Józefa Hallera 1, 86-200 Chełmno
tel./fax 56 686 84 36
www.mopschelmno.naszops.pl
e-mail: sekretariat@mopschelmno.pl
Dyrektor: ELIZA ROKITA 

SZKOŁY PODSTAWOWE  
I PRZEDSZKOLE MIEJSKIE

SP nr 1 im. Filomatów Pomorskich
ul. Kościuszki 1, 86-200 Chełmno
tel./fax: 56 676 05 24 
e-mail: sp1chelmno@wp.pl
www.sp1chelmno.pl
Dyrektor: AGNIESZKA CABAJ

SP nr 2 im. Stanisława Staszica
ul. 22 stycznia 4, ul. Szkolna 6, 86-200 Chełmno
tel. 56 686 02 07 
e-mail: sekretariat@sp2chelmno.pl
www.sp2chelmno.pl
Dyrektor: RENATA ULATOWSKA

SP nr 4 im. Wojska Polskiego
os. M.C. Skłodowskiej 16, 86-200 Chełmno
tel/fax 56 676 03 64 
e-mail: sp4@chelmno.pl
www.sp4chelmno.edu.pl
Dyrektor: ANNA KORDOWSKA

Miejskie Przedszkole  
Tęczowy Zakątek
ul. Klasztorna 12, 86-200 Chełmno
tel. 56 686 24 70 
e-mail: przedszkoletz@wp.pl
www.przedszkole2chelmno.eprzedszkola.pl
Dyrektor: MAGDALENA WIŚNIEWSKA 

INSTYTUCJE KULTURY

Muzeum Ziemi Chełmińskiej
Ratusz, ul. Rynek 28, 86-200 Chełmno
tel./fax 56 686 16 41
e-mail: sekretariat@muzeumchelmno.pl
www.muzeumchelmno.pl
Dyrektor: ADAM JENDRYCZKA

Informacja Turystyczna
Ratusz, ul. Rynek 28, 86-200 Chełmno
tel. 531 094 068
e-mail: it@chelmno.pl

Chełmiński Dom Kultury
ul. Dworcowa 40a, 86-200 Chełmno
tel./fax 56 686 48 08
e-mail: sekretariat@chdk.pl
www.chdk.pl
Dyrektor: KAMILA CIEŚLEWICZ

Kinoteatr Rondo
ul. Dworcowa 23, 86-200 Chełmno
tel. 570 202 738
www.kinorondo.pl

Miejska Biblioteka Publiczna  
im. Walentego Fiałka
al. 3 Maja 2, 86-200 Chełmno
tel./fax 56 676 14 54 
e-mail: biblioteka@mbpchelmno.net
www.mbpchelmno.net
Dyrektor: MARZANNA PIENIĄŻEK 

INNE

ZAKŁAD WODOCIĄGÓW I KANALIZACJI
ul. Nad Groblą 2, 86-200 Chełmno
tel./fax 56 686 49 33 
e-mail: zwik@zwik.chelmno.pl
www.zwik.chelmno.pl 
Dyrektor: JAROSŁAW MATUSZEWSKI

CHEŁMIŃSKA SPOŁECZNA  
INICJATYWA MIESZKANIOWA
Urząd Miasta Chełmna, pok. 316 
tel. 56 674 01 31 
e-mail: biuro@chsim.pl, www.chsim.pl
Prezes: JOLANTA PADZIK

SPÓŁDZIELNIA SOCJALNA  
WSPÓLNA SPRAWA
Urząd Miasta Chełmna, pok. 305
tel. 607 521 309
e-mail: sekretariat@wspolnasprawa.chelmno.pl
Prezes: MAŁGORZATA FIGURA-ZIMA

Miejska Komisja Rozwiązywania 
Problemów Alkoholowych
Urząd Miasta Chełmna, pok. 313
tel. 512 217 898

Miejski Ośrodek Profilaktyki 
i Rozwiązywania Problemów 
Uzależnień
ul. Kamionka 3, 86-200 Chełmno
tel. 512 217 898

RADA MIASTA CHEŁMNA
Urząd Miasta Chełmna 
ul. Dworcowa 1, 86-200 Chełmno, pok. nr 107
tel. 56 677 17 33
e-mail: biuro_rady_miasta@chelmno.pl

Wojciech Strzelecki  Przewodniczący Rady Miasta Chełmna 
Magdalena Mrozek Wiceprzewodnicząca Rady Miasta Chełmna 
Marek Gębka                                Przewodniczący Komisji Rewizyjnej Rady Miasta Chełmna
Iga Jambor-Skupniewicz                        Przewodnicząca Komisji Skarg, Petycji i Wniosków Rady Miasta Chełmna

Marek Olszewski            
Przewodniczący Komisji Bezpieczeństwa, Pomocy Społecznej i Polityki 
Mieszkaniowej Rady Miasta Chełmna 

Dominika Wikiera      Przewodnicząca Komisji Budżetu, Rozwoju i Gospodarki Rady Miasta Chełmna

Dorota Żulewska                               
Przewodnicząca Komisji Oświaty, Kultury, Sportu i Ochrony Środowiska  
Rady Miasta Chełmna

Ilona Smolińska                                   Radna Rady Miasta Chełmna
Małgorzata Zima                        Radna Rady Miasta Chełmna
Wiesław Derebecki                        Radny Rady Miasta Chełmna
Krzysztof  Jaruszewski    Radny Rady Miasta Chełmna
Sławomir Karnowski Radny Rady Miasta Chełmna
Adam Maćkowski                                   Radny Rady Miasta Chełmna
Waldemar Piotrowski              Radny Rady Miasta Chełmna
Michał Wrażeń         Radny Rady Miasta Chełmna

Chełmno – miasto zakochanych
facebook.com/Chelmno.miasto.zakochanych
instagram.com/chelmno_miasto

Urząd Miasta Chełmna
facebook.com/urzad.miasta
instagram.com/um_chelmno



Chełmno. Miasto bliżej Ciebie 3MIASTO

Od d a j e my  w  Pa ń s t wa  rę c e 
szósty numer dwumiesięcz-

nika „Chełmno. Miasto bliżej Cie-
bie”.  W kwietniowym wydaniu 
podsumowujemy ponad 5-letnią 
kadencję burmistrza Artura Mi-
kiewicza i wiceburmistrza Pio-
tra Murawskiego. Przyglądamy 
się najważniejszym inwestycjom 
i działaniom podjętym w tym cza-
sie. Piszemy także o zmianach 
widocznych na terenie dawnej 
jednostki wojskowej przy ul. Bi-
skupiej oraz zdradzamy kolejne 
plany dla tego miejsca.

W numerze podsumowujemy 
również I edycję Nagród Burmi-
strza Miasta Chełmna „Złote Pręty 
Chełmińskie”. Szczególnie zapra-
szamy Państwa do lektury trzech 
rozmów z  laureatami  wyróż-
nień – Alicją Soborską (laureat-
ką nagrody w kategorii zdrowie), 
Mieczysławem Majewskim (lau-
reatem „Złotego Pręta” w kate-
gorii osobowość) oraz Zenonem 
Lewańskim (laureatem nagro-
dy w kategorii sport). Rozmowy 
przeprowadzimy ze wszystkimi 
laureatami nagród – ukazywać 

będą się w kolejnych numerach 
czasopisma.

Z Chełmińskim Domem Kultu-
ry poznajemy rozkład wydarzeń, 
które czekają na nas w nadcho-
dzącym sezonie. Zespół instytucji 
zaprasza też m.in. do radosnego 
świętowania Dnia Tańca, a naj-
młodszych do udziału w kolej-
nej edycji przeglądu „Chełmińskie 
pląsy”. Miejska Biblioteka Publicz-
na recenzuje polecane książki dla 
dzieci i dorosłych, przedstawia 
laureatów konkursu „Serce peł-
ne miłości” oraz zachęca do od-
wiedzin Galerii Jednego Obrazu. 
W wydaniu piszemy też o pra-
cach nad marką miasta – zrealizo-
wanych badaniach i spotkaniach 
warsztatowych.

Strony poświęcone sportowi 
zaczynamy od rozmowy z Nata-
lią Walecką, zawodniczką ALKS 
Stal Grudziądz, która ma wielkie 
szanse, aby w 2028 roku wystąpić 
na Igrzyskach Olimpijskich w Los 
Angeles (w tym roku jej celem jest  
m.in. występ w Mistrzostwach 
Świata w Chinach). W numerze pi-
szemy także o trzech medalach 
zdobytych w Chorwacji przez Na-
taszę Rudolf – reprezentantkę Pol-
ski młodziczek, zawodniczkę LUKS 
Chełmno oraz medalach Mistrzostw 
Polski zdobytych przez lekkoatle-
tów MLKS Nadwiślanin Chełmno: 
Mateusza Margiela, Kacpra Słom-
skiego i Huberta Wałęgę. Informuje-
my o wielkim powrocie do Culmenu 
Chełmno trenera Grzegorza Bagień-

skiego, podsumowujemy także 31. 
Halowy Turniej o Puchar Burmi-
strza Chełmna w tenisie oraz galę 
finałową Chełmińskiej Ligi Piłki 
Nożnej Halowej.

Dwumiesięcznik „Chełmno. Mia-
sto bliżej Ciebie” realizujemy dla 
Państwa Referatem Komunika-
cji Społecznej, Promocji i Sportu 
Urzędu Miasta Chełmna we współ-
pracy z m.in. miejskimi instytucja-
mi kultury. Bezpłatne egzemplarze 
czasopisma można znaleźć w Urzę-
dzie Miasta Chełmna, instytucjach 
kultury, w tym Kinoteatrze Rondo, 
w wybranych sklepach i lokalach 
gastronomicznych, a także pobrać 
w wersji elektronicznej ze strony 
miasta.

Redakcja

Tu powstaje Chełmińska Dzielnica Społeczna
Usługi społeczne, restauracja z salą 
konferencyjną i hotel z kawiarnią 
– prowadzone przy udziale osób 
z niepełnosprawnościami, park 
sensoryczny oraz mieszkania 
– to wszystko pomieści teren 
dawnej jednostki wojskowej przy 
ul. Biskupiej. Opracowany projekt 
został wpisany jako kluczowy 
do Strategii Rozwoju Województwa. 
Na jego realizacje planowane 
jest dofinansowanie z Funduszy 
Europejskich dla Kujaw i Pomorza 
w kwocie ponad 40 mln zł

I etap prac został już zakończo-
ny. Objął budowę dróg, chodni-

ków, parkingu, parku sensorycznego 
z oświetleniem oraz uzbrojenie terenu 
w niezbędne media. – Łącznie zrealizo-
waliśmy ponad 2400 m² dróg, ponad 
1200 m² chodników oraz 39 miejsc 
parkingowych. 370 m nowej sieci wo-
dociągowej, ponad 440 m kanalizacji 
sanitarnej oraz ponad 460 m sieci ka-
nalizacji deszczowej – mówi burmistrz 
Artur Mikiewicz. – Mieszkańcy mogą 
już korzystać z parku sensorycznego. 
Wypełniają go m.in. elementy małej ar-
chitektury, w tym ławki i stoliki do gry 
– dodaje. Koszt powyższych działań 
wyniósł 5,3 mln zł, z czego, 2,4 mln zł 
Urząd Miasta Chełmna pozyskał z Pro-
gramu Inwestycji Strategicznych.

Drugie życie koszarowców
Na terenie dawnej jednostki znajdują 
się trzy koszarowce należące do mia-
sta oraz budynek dawnej kotłow-
ni. Jeden z koszarowców zostanie 
zaadaptowany na mieszkania (umowę 
na projekt adaptacji podpisała w lu-
tym Chełmińska Społeczna Inicjaty-
wa Mieszkaniowa). Pozostałe obiekty 
wejdą w kompleks Klastra Usług Spo-
łecznych. Umowę na realizację projek-
tów adaptacji obiektów Urząd Miasta 
Chełmna podpisał w marcu. – W jed-
nym z koszarowców powstanie ho-
tel z kawiarnią, w drugim restauracja 
z salą konferencyjną – oba prowadzo-
ne przy udziale osób z niepełnospraw-
nościami – mówi burmistrz Artur 
Mikiewicz. – W obiekcie po dawnej ko-
tłowni zaplanowaliśmy Chełmińskie 
Centrum Usług Społecznych, w które 
przekształcimy Miejski Ośrodek Po-
mocy Społecznej. Swoje miejsce tutaj 

znajdzie także Spółdzielnia Socjalna 
„Wspólna Sprawa” – zapowiada.

Projekt Klastra Usług Społecznych 
to wynik przemyślanej współpracy. 
– Realizujemy go z udziałem dyrek-
torki Zakładu Aktywności Zawodo-
wej (ZAZ) Katarzyny Lubańskiej oraz 
kierownika Warsztatów Terapii Zaję-
ciowej (WTZ) Dariusza Jacha – mówi 
burmistrz Artur Mikiewicz. – W za-
adaptowanych obiektach swoje loka-
lizacje znajdą m.in. wspomniane ZAZ 
i WTZ (w porozumieniu z powiatem) 
– dodaje.

Nowe mieszkania
Stworzeniem miejskich mieszkań 
na terenie dawnej jednostki wojsko-
wej zajmuje się Chełmińska Społecz-
na Inicjatywa Mieszkaniowa. Jednym 
z działań będzie wspomniana ada-
ptacja jednego z koszarowców. – Wy-
łoniony wykonawca pracuje nad 
projektem adaptacji. W obiekcie po-
wstanie ponad 50 mieszkań o me-
trażu od 40 do ponad 70 m², zostaną 
wykończone pod klucz, a część do-
stosowana do potrzeb osób z nie-
pełnosprawnościami – informuje 
burmistrz Artur Mikiewicz. – Będzie-

my wnioskować o dofinansowanie 
tego przedsięwzięcia z Krajowego Za-
sobu Nieruchomości oraz Funduszu 
Dopłat Banku Gospodarstwa Kra-
jowego. Kwota wsparcia może wy-

nieść 95 proc. inwestycji, co w naszym 
przypadku dałoby ponad 22,3 mln zł 
– dodaje. Poza adaptacją koszarow-
ca, Chełmińska Społeczna Inicjatywa 
Mieszkaniowa planuje na terenie po-

wojskowym budowę dwóch nowych 
budynków mieszkalnych na około 100 
mieszkań w formule społecznego bu-
downictwa czynszowego (forma zbli-
żona do znanej w mieście formuły 
spółdzielczej).

Czwarty z istniejących koszarow-
ców nie należy do miasta. Jest w rękach 
prywatnych. Planuje się w nim adapta-
cję obiektu na budynek wielorodzinny 
w formule deweloperskiej.

Klaudia Peplińska

OD REDAKCJI

Park sensoryczny. W tle m.in. dawny budynek sztabowy z wieżą – jeden z miejskich koszarowców, w którym powstaną 
hotel z kawiarnią, prowadzone przy udziale osób z niepełnosprawnościami
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Po lewej – miejsce dawnej kotłowni, w którym powstanie Chełmińskie Centrum 
Usług Społecznych, po prawej – koszarowiec, który przez Chełmińską Społeczną 
Inicjatywę Mieszkaniową zaadaptowany zostanie na mieszkania komunalne 
na wynajem, pośrodku – wybudowany parking

Miejsce, w którym Chełmińska Społeczna Inicjatywa Mieszkaniowa zrealizuje 
dwa nowe budynki mieszkaniowe w formule społecznego budownictwa 
czynszowego, na łącznie około 100 mieszkań
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Zmiany widoczne w mieście 
przynoszą satysfakcję każdego dnia
KLAUDIA PEPLIŃSKA

O osiągnięciach i wyzwaniach 
mijającej kadencji rozmawiamy 
z burmistrzem Chełmna 
Arturem Mikiewiczem oraz 
wiceburmistrzem Piotrem 
Murawskim

KLAUDIA PEPLIŃSKA: Panowie 
Burmistrzowie, dobiegającą końca 
kadencję wielu samorządowców 
z długoletnim stażem uznaje 
za najtrudniejszą w historii zawodowej. 
Co było dla Panów największym 
wyzwaniem w tym czasie?

ARTUR MIKIEWICZ: Mijająca ka-
dencja stała pod znakiem niezwykle 
intensywnej pracy. Do tego liczba zda-
rzeń kryzysowych – pandemia, wojna 
w Ukrainie i napływ uchodźców, kry-
zys ekonomiczny, któremu towarzy-
szyła wysoka inflacja, wysokie ceny 
surowców energetycznych, a także ich 
brak – była bezprecedensowa. Dużo 
jak na jedną kadencję. Osoby pra-
cujące w samorządzie nawet 20 lat 
rzeczywiście nie pamiętają aż tak eks-
tremalnie trudnego czasu. Jednakże 
dzięki dobrej współpracy w zespole 
urzędu miasta, jednostek organizacyj-
nych, miejskich instytucji, organizacji 
pozarządowych i służb poradziliśmy 
sobie z tymi nieoczekiwanymi wyzwa-
niami. Najbardziej wartościowe jest 
to, że w przypadku zagrożenia potrafi-
my myśleć o potrzebach drugiego czło-
wieka i nieść mu pomoc. Taka postawa 
jest bezcenna i to najbardziej zapadło 
mi w pamięć.

PIOTR MURAWSKI: Patrząc na te 
5 lat, za największe wyzwanie uwa-
żam potrzebę cierpliwości. Mając 
doświadczenie w organizacjach po-
zarządowych i w przedsiębiorczości, 
przywykłem, że efekt jest stosunkowo 
szybki. W samorządzie jednak każdy 
proces zajmuje więcej czasu. Nie wyni-
ka to z opieszałości czy czyjejś złej woli, 
a z procedur, które obowiązują w kraju. 
Takim przykładem są zmiany planów 
miejscowych, które zajęły nam niemal 
całą kadencję – najpierw trzeba było 
zmienić studium uwarunkowań, do-
piero później podjąć zmiany planów, 
które od sesji 20 marca 2024 r. rady-
kalnie zmieniają sytuację planistycz-
ną Chełmna na lepszą. Tak samo było 
z mieszkalnictwem. Od decyzji w 2019 
roku, że jest to priorytet na kadencję, 
do efektów w postaci budowy i pro-
jektów mieszkań, minęło trochę czasu. 
Dzisiaj, obserwując kolejne realizo-
wane inwestycje mieszkaniowe, czuję 
dumę. Cieszę się, że mogę mieć w tym 
procesie swój udział. Bardzo ważnym 
wspomnieniem jest dla mnie również 
organizacja transportów z darami dla 
partnerskiego Kaniowa. Grudziądzka 
36, która stała się wówczas centrum 
wsparcia, wypełniła się wolontariu-
szami, którzy sortowali i pakowali po-
trzebne rzeczy. Nigdy nie zapomnę 

tego działania, to był prawdziwy zryw 
społeczny.

Jakie miasto zastaliście Panowie, kiedy 
rozpoczynaliście pracę w Urzędzie 
Miasta Chełmna? Gdzie widzieliście 
przestrzenie, które trzeba wskrzesić 
lub rozwinąć? Co w tamtym czasie 
wydało się najtrudniejsze? I jaką 
koncepcję działania przyjęliście?

ARTUR MIKIEWICZ: Chełmno 
od wielu lat jest jednym z biedniejszych 
miast w Polsce. Jednocześnie mamy po-
tencjał rozwojowy, który należy wyko-
rzystać. Na początek należało dokonać 
diagnozy stanu bieżącego, a następ-
nie opracować plan działań. W zasa-
dzie nie ma obszaru funkcjonowania 
miasta, któremu nie poświecilibyśmy 
uwagi. Jednym z najważniejszych wy-
zwań było wspomniane planowanie 
przestrzenne. Systematyczne wypro-
wadzki mieszkańców poza miasto, 
które niestety nadal obserwujemy, wy-
nikały w dużej mierze z ograniczonych 
możliwości w zakresie budowy domu 
czy kupna mieszkania. Dlatego sku-
piliśmy się mocno na przygotowaniu 
gruntów oraz niezbędnej infrastruk-
tury pod budownictwo jedno i wielo-
rodzinne, czego efektem jest budowa 
w tej kadencji kilkudziesięciu indywi-
dualnych domów jednorodzinnych, 
budowa pierwszych od kilku lat miesz-
kań deweloperskich, czy pierwsza 
od lat 80. XX wieku budowa przez mia-
sto od podstaw komunalnego budyn-
ku wielorodzinnego przy ul. Rycerskiej, 
realizowana przez Chełmińską Spo-
łeczną Inicjatywę Mieszkaniową. Rów-
nie dużym wyzwaniem były i są nasze 
drogi. Potrzeby w tym zakresie szacuje-
my na ponad 100 mln zł. Bez środków 
zewnętrznych nie bylibyśmy w stanie 

wykonać oczekiwanych przez miesz-
kańców modernizacji i remontów. Dla-
tego każdego roku wnioskowaliśmy 
o dofinansowania zewnętrzne i osią-
gnęliśmy wysoką skuteczność – niemal 
23 mln zł na drogi, łącznie ponad 27 
mln zł na zadania związane z porusza-
niem się po mieście (chodniki, ścieżki 
pieszo-rowerowe, parkingi). Przyjęli-
śmy założenie, że krok po kroku jeste-
śmy w stanie rozwijać ten i pozostałe 
obszary miasta. To długofalowa pra-
ca wymagająca wytrwałości i deter-
minacji.

PIOTR MURAWSKI: Z mojej per-
spektywy kluczowe było określenie 
nie tyle co, ale w jaki sposób zintensyfi-
kować proces rozwoju Chełmna. Wiele 
kroków wymagało osobistego zaanga-
żowania merytorycznego. Takim przy-
kładem była analiza form zarządzania 
zasobem komunalnym, czy krajowych 
form wsparcia rozwoju mieszkalnic-
twa. Odpowiedź była jasna, model za-
rządzania nieruchomościami musi 
ulec zmianie. Tak też podjęliśmy pro-
ces powołania spółki komunalnej: 
Chełmińskiej Społecznej Inicjatywy 
Mieszkaniowej. Efekt? Już ponad 15 
mln zł pozyskanych na rozwój miesz-
kalnictwa w Chełmnie, a w toku pro-
cedowania wnioski o niemal drugie 
tyle środków! Analogicznie podeszli-
śmy do kwestii ośrodka nad Jeziorem 
Starogrodzkim. Formuła zarządzania 
przez Chełmiński Dom Kultury, pomi-
mo ogromnego zaangażowania kadr 
ośrodka, nie była efektywna, nie da-
wała możliwości pozyskania finan-
sowania zewnętrznego na większe 
inwestycje rozwojowe. Po przepro-
wadzonej analizie podjęta została de-
cyzja o powierzeniu tego obiektu pod 
rozwój Zakładu Aktywności Zawodo-

wej. 21 marca ośrodek ruszył po I eta-
pie remontu (wspólnie z gminą Lisewo 
oraz przy współpracy z dyrektorką 
ZAZ Katarzyną Lubańską pozyskali-
śmy na to zdanie blisko 4 mln zł), ko-
lejny etap oraz zagospodarowanie 
terenów rekreacyjnych są w przygo-
towaniu. Szukamy najlepszych możli-
wych rozwiązań, które otwierają nowe 
perspektywy.

Ta kadencja to rzeczywiście 
nacisk na rozwój mieszkalnictwa. 
Część inwestycji już widać, inne 
są zaprojektowane lub wkrótce 
zaczną się projektować. Co już widać, 
a co wkrótce i w dalszej przyszłości 
zobaczymy w mieście?

ARTUR MIKIEWICZ: Zrealizowa-
na została przez inwestora prywat-
nego budowa kameralnego budynku 
wielorodzinnego przy ul. Wiklinowej 
– pierwszy etap tzw. Osiedla Wikli-
nowego. Inny deweloper kończy bu-
dowę bloku mieszkalnego na rogu 
ulic Danielewskiego i Biskupiej. Jak 
wspomniałem wyżej, trwa też budo-
wa pierwszego bloku komunalne-
go realizowanego przez powołaną 
przez nas spółkę mieszkaniową. Już 
za rok oddamy do użytku mieszkań-
ców 44 komfortowe, wykończone 
pod klucz i wyposażone mieszkania, 
zgodnie z wymaganiami programu 
dofinansowującego niniejsze prace. 
Na tę budowę pozyskaliśmy ponad 
12 mln zł, dzięki czemu wkład własny 
miasta to niewiele ponad 600 tys. zł. 
To oznacza, że budujemy 44 mieszka-
nia w średniej cenie jednego domu jed-
norodzinnego.

PIOTR MURAWSKI: Powyższe in-
westycje są już widoczne w przestrzeni 
miasta, ale są także te, których jeszcze 

nie widzimy, a wkrótce się zaczną. Pry-
watny deweloper uzyskał już pozwo-
lenie na budowę około 50 mieszkań 
przy ul. Danielewskiego 6, w miej-
scu dawnego przedszkola Bajka, któ-
re nowy obiekt postawiło przy ul. 
Gorczyckiego. Nasza spółka ChSIM 
lada dzień uzyska pozwolenie na bu-
dowę 35 mieszkań przy ul. Biskupiej 
23. Będą to pierwsze mieszkania bu-
dowane przez spółkę w formule spo-
łecznego budownictwa czynszowego, 
zbliżonego do znanego w Chełmnie bu-
downictwa spółdzielczego. Prace pro-
jektowe trwają również dla kolejnego 
budynku komunalnego, tym razem bę-
dzie to adaptacja dawnego koszarow-
ca w kompleksie dawnej jednostki 
przy Biskupiej, w którym projektowa-
ne jest 56 mieszkań. Na rynku dewelo-
perskim trwają prace związane z II i III 
etapem Osiedla Wiklinowego (nazwa 
może ulec zmianie, w obu przypad-
kach na gruntach sprzedanych przez 
miasto). Ponadto wraz ze zmianą pla-
nu miejscowego, prywatny deweloper 
złoży wniosek o pozwolenie na budo-
wę osiedla wielorodzinnego przy ul. 
Gorczyckiego. Dobiega końca projek-
towanie zespołu kamienic na chełmiń-
skiej starówce, równolegle do ul. 22 
Stycznia, na terenie dawnej Spółdzielni 
Inwalidów. Powyższe projekty to kon-
kretne działania odmieniające rynek 
mieszkaniowy w Chełmnie. Odważ-
nie prognozujemy, że do 2030 roku po-
wstanie 500 mieszkań, a w przeciągu 
dekady 700.

Mijające ponad 5 lat to też 
wspomniane wcześniej inwestycje 
drogowe, w tym zadanie uspójnienia 
sieci transportu zrównoważonego. 
Wiele dróg zyskało nowe nawierzchnie, 
wreszcie bezpieczna stała się 
Hajratka. Buduje fakt, że zrealizowano 
je z dużym udziałem środków 
zewnętrznych.

ARTUR MIKIEWICZ: Uspójnienie 
sieci transportu zrównoważonego 
to wysoko oceniona przez mieszkań-
ców inwestycja, gdyż w jej ramach wy-
konaliśmy prace w kilku miejscach 
w Chełmnie. Wspomniana Hajratka 
doczekała się bezpiecznego chodni-
ka wraz z oświetleniem, a także poza 
tym zadaniem, nowej nawierzchni 
jezdni. Ponadto powstała ścieżka pie-
szo-rowerowa od Plant Kolejowych 
do motocrossu, na której codziennie 
widać wielu spacerowiczów. Oświe-
tliliśmy ścieżkę rowerową w stronę 
Grubna oraz zbudowaliśmy wygodny 
parking dla mieszkańców i turystów 
wraz z toaletą i miejscem wypoczynku 
przy ul. Biskupiej. Zakupiliśmy stojaki 
na rowery i stacje naprawcze dla cy-
klistów. W ramach pozyskanych środ-
ków z Rządowego Funduszu Rozwoju 
Dróg przebudowaliśmy szereg dróg 
na starówce, ulice: Dominikańską, 
Klasztorną, Wodną oraz częściowo 22 
Stycznia, Rycerską i Poprzeczną. Roz-
wój dróg musi następować w sposób 
zrównoważony, dlatego inwestycje 

Burmistrz Artur Mikiewicz i wiceburmistrz Piotr Murawski na terenie zmodernizowanego parkingu przy ul. 
Biskupiej. W tle – wznoszony przez prywatnego inwestora budynek na 20 mieszkań z garażami w przyziemiu, 
realizowany na działce przygotowanej i sprzedanej przez miasto
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prowadziliśmy w różnych częściach 
miasta. Remonty i przebudowy prze-
szły też ul. Osnowska, drogi na os. 
Wybudowanie, os. Dworzyska, os. 
Skłodowskiej oraz ul. Kilińskiego, ul. 
Lawendowa, ul. Łunawska czy ul. Nad-
rzeczna. W tym roku zmodernizujemy 
kolejne ulice: Brzozową, Konwaliową 
oraz rozpoczniemy jeden z najwięk-
szych projektów infrastrukturalnych 
– przebudowę ul. Gorczyckiego z dro-
gami wewnątrz osiedla 750-lecia 
(na ulice Brzozową i Gorczyckiego 
wraz z drogami osiedlowymi  pozy-
skaliśmy łącznie ponad 15 mln zł). 
W tegorocznym planie mamy też bu-
dowę ronda na skrzyżowaniu przy Pa-
sażu Chełmińskim. Potrzeby w tym 
zakresie są ogromne.

PIOTR MURAWSKI: Pamiętać też 
trzeba o infrastrukturze podziemnej – 
wodociągach, kanalizacji, czy sieci ga-
zowej. Bardzo duże wyzwanie stanowi 
koordynacja prac oraz kontakt ze spół-
kami zewnętrznymi, odpowiadający-
mi za część infrastruktury podziemnej. 
Obecnie procedujemy wniosek o do-
finansowanie wymiany sieci azbesto-
wej w ul. Sokolej, ul. Jastrzębiej oraz 
na Nowych Plantach, jak i moderniza-
cji Stacji Uzdatniania Wody. W dobiega-
jącej końca kadencji przygotowaliśmy 
też kilka projektów drogowych ocze-
kujących na źródło finansowania. 
To kompleksowa przebudowa ul. Po-
lnej i Łunawskiej, wraz z budową sieci 
kanalizacji deszczowej oraz zbiornika 
retencyjnego. Budowa ul. Łąkowej oraz 
przebudowa Panieńskiej. Budowa ul. 
Bocianiej oraz przebudowa ul. Woj-
ska Polskiego na odcinku równoległym 
do Powstańców Wielkopolskich oraz 
ul. Stare Planty. Prace przedprojekto-
we prowadzimy z kolei względem ulic 
Przemysłowej, Budowlanej, Chabrowej 
i Ogrodowej.

Do obecnie najbardziej rozwojowych 
terenów należą teren jednostki 
wojskowej oraz obszary przy ul. 
Gorczyckiego. Jaki potencjał mają te 
dwa miejsca?

ARTUR MIKIEWICZ: Ul. Gorczyc-
kiego w stronę miejscowości Kałdus 
będzie prowadziła do jednego z miejsc 
z największym potencjałem, jeśli cho-
dzi o mieszkalnictwo. Jeden z prywat-
nych inwestorów już przygotowuje się 
do uzyskania pozwolenia na budowę 
mieszkań. Z kolei teren byłej jednostki 
wojskowej przy ul. Biskupiej otrzymu-
je szanse na nowe „życie”. Tworzy-
my tam nową chełmińską dzielnicę 
społeczną. Docelowo powstanie oko-
ło 170 mieszkań, w tym około 130 
na gruntach komunalnych, stworzy-
my klaster usług społecznych – ze-
spół instytucji, które będą świadczyć 
usługi społeczne, opiekuńcze i rehabi-
litacyjne dla seniorów oraz osób z nie-

pełnosprawnościami. W przyszłości 
pakiet usług rozszerzy się o pomoc 
psychologiczną, terapię i szkolenia 
dla wszystkich grup wiekowych. Dzię-
ki dobrej współpracy Urzędu Miasta 
Chełmna z władzami województwa, 
wiceprzewodniczącą sejmiku Kata-
rzyną Lubańską oraz kierownikiem 
Warsztatów Terapii Zajęciowej Da-
riuszem Jachem Klaster został wpisa-
ny do strategii rozwoju województwa 
jako kluczowy projekt ponadregio-
nalny, na który miasto ma planowo 
otrzymać ponad 40 mln zł w ramach 
Funduszy Europejskich dla Kujaw 
i Pomorza. Za nami pierwszy etap tej 
inwestycji, w ramach której uzbroili-
śmy teren w infrastrukturę podziem-
ną (wodociąg, kanalizację sanitarną 
i kanalizację deszczową), zbudowa-
liśmy parking, chodniki, drogi i park 
sensoryczny, z którego już teraz korzy-
stają mieszkańcy Chełmna. Wkrótce 
z tego miejsca wszyscy będziemy bar-
dzo dumni.

PIOTR MURAWSKI: Wspomnia-
ne tereny przy ul. Gorczyckiego, powy-
żej dobrze mieszkańcom znanych tzw. 
„Piaset” to największa rezerwa tere-
nowa miasta, dla której nadszedł czas 
na aktywizację. Docelowo może tu-
taj powstać nawet ponad 1000 miesz-
kań, tym samym szanse na realizację 
ma tu największe chełmińskie osiedle. 
Pierwszy projekt jest już w przygoto-
waniu, trzymamy kciuki za jego spraw-
ną realizację.

Z czego Panowie są najbardziej dumni?
ARTUR MIKIEWICZ: Ze zmniejsze-

nia zadłużenia miasta z 3,8 mln do zera. 
Trzykrotnego wzrostu budżetu na wy-
datki inwestycyjne oraz siedmiokrot-
nego wzrostu pozyskanych środków 
zewnętrznych dla miasta. To porów-
nanie 2018 roku – początku kadencji, 
z rokiem 2023. W sumie na projek-
ty rozwojowe pozyskaliśmy w ciągu 
tej kadencji ponad 50 mln zł. Pamię-
tajmy, że z powodu pandemii nie mie-
liśmy do dyspozycji środków unijnych 
z nowej perspektywy, więc trzeba było 
korzystać z innych możliwości. Dum-
ny jestem także z adaptacji kamienicy 
przy ul. Grudziądzkiej 36, która zyska-
ła nowe życie i stała się centrum dzia-
łań społeczno-kulturalnych.

PIOTR MURAWSKI: Największą 
dumę czuje z zespołu, z którym mam 
przywilej pracować. Oprócz funkcji 
zastępcy burmistrza, pełnię również 
funkcję kierowniczą w dwóch refera-
tach: Referacie Komunikacji Społecz-
nej, Promocji i Sportu (w jego ramach 
funkcjonuje również Chełmiński In-
kubator Organizacji Pozarządowych 
Grudziądzka 36) oraz Referacie Go-
spodarowania Nieruchomościami 
(w jego ramach funkcjonuje również 
Miejski Konserwator Zabytków). Co-
dzienna współpraca ze współpra-
cowniczkami i współpracownikami 
referatów to niesamowity zaszczyt. Po-
dobnie, na bardzo wysokim poziomie 
oceniam współpracę z zespołami oraz 
kierownikami i dyrektorami poszcze-
gólnych wydziałów i jednostek orga-
nizacyjnych, względem których mam 
przyjemność sprawować tzw. nad-
zór ogólny, ale który każdorazowo jest 
efektywną, obustronną współpracą.

Czy są takie momenty z tych 
ponad 5 lat, które zapamiętaliście 
Panowie najbardziej? Momenty, 
które najbardziej Was uradowały, 

najbardziej zaskoczyły lub przyprawiły 
o trudności?

ARTUR MIKIEWICZ: Mnie ucieszy-
ło pozyskanie ponad 12 mln zł na bu-
dowę mieszkań komunalnych przez 
utworzoną w tej kadencji spółkę miej-
ską – ChSIM, dla której pozyskaliśmy 
na start 3 mln zł. To był milowy krok 
w stronę rozwoju mieszkalnictwa 
w Chełmnie. Co do trudności… Cóż, 
w pracy dla miasta jest dużo trudnych 
tematów i wyzwań. Lecz jeśli ma się 
sprawnie działający zespół współ-
pracowniczek i współpracowników, 
to krok po kroku realizuje się poszcze-
gólne zadania.

PIOTR MURAWSKI: Wiele jest 
takich wspomnień. Wymienię trzy. 
Pierwsze to pozyskane środki na dro-
gi, konkretnie na ul. Osnowską. Ze-
spół w urzędzie nie dowierzał, że „się 
uda”, jednak ponad 700 tys. zł zasiliło 
budżet miasta i pozwoliło zakończyć 
długoletni remont tej ulicy. Dofinanso-
wanie na projekt aktywizacji zawodo-
wej i społecznej „Współpracujemy…” 
w wysokości ponad 900 tys. zł, który 
w trakcie kwarantanny samodzielnie 
sporządziłem, a który przyniósł efekty 
znacząco przekraczające moje nadzie-
je. Pierwszy numer dwumiesięcznika 
„Chełmno. Miasto Bliżej Ciebie”, któ-
ry był odpowiedzią na regularne apele 
naszych seniorów o utworzenie pisma, 
które będzie dla nich źródłem infor-
macji o bieżącym życiu i działaniach 
miasta. Wyzwaniem, które do dzisiaj 
czuję, jest ogromna skala procederu 
zamieszkiwania na terenie rodzinnych 
ogrodów działkowych, to jedna z pod-
stawowych motywacji rozwoju miesz-
kalnictwa w Chełmnie.

Jakie wyzwania stoją obecnie przed 
Chełmnem, i czy mają Panowie 
rozwiązania, aby im sprostać?

ARTUR MIKIEWICZ: Zmniejszająca 
się od kilkunastu lat liczba mieszkań-
ców, kryzys klimatyczny i energetyczny 
to według mnie trzy najważniejsze wy-
zwania dla Chełmna oraz wielu innych 
polskich miast. Budownictwo mieszka-
niowe jest odpowiedzią na depopulację 
(zmniejszanie się liczby mieszkańców 
miasta). Do tego rozwój przedsiębior-
czości, który zapisaliśmy w Strategii 
Rozwoju Miasta. Dzięki temu powin-
ny powstać dodatkowe miejsca pracy. 
W kwestii klimatu musimy m.in. sku-
tecznie zatrzymywać wody opadowe. 
Liczymy w tym względzie na środki 
z Krajowego Planu Odbudowy oraz no-
wych Funduszy Europejskich. Podob-
nie musimy starać się o coraz czystsze 
powietrze w mieście. Dofinansowuje-
my wymianę pieców na ekologiczne 
oraz montaż fotowoltaiki. Ale to wciąż 
za mało. Dlatego staramy się o każde 
możliwe dofinansowania.

PIOTR MURAWSKI: Powyższe wy-
zwania są bardzo istotne. Dodałbym 
kwestię wykluczenia transportowe-
go, które bardzo przybrało na znacze-
niu w okresie pandemii COVID-19, był 
moment, że praktycznie zostaliśmy 
odcięci od świata. Sukcesywnie dzię-
ki współpracy z samorządem powia-
towym i wojewódzkim, ta sytuacja 
ulega poprawie, jednak mamy świado-
mość, jak wiele przed nami. Uważam 
za kluczowe uruchomienie stałego po-
łączenia z przystankiem kolejowym 
w Terespolu lub Laskowicach Pomor-
skich, jak również utworzenie drugiej 
linii komunikacji miejskiej w Chełm-
nie. Konieczne jest wymienienie jesz-

cze jednego ogromnego wyzwania, 
czyli starzenia się społeczeństwa. Skut-
kiem tego procesu są coraz większe 
niedobory pracowników, np. wykwali-
fikowanych pracowników służby me-
dycznej, ale również większe potrzeby 
w zakresie rozwoju usług społecznych 
i opiekuńczych, na które chcemy od-
powiedzieć poprzez utworzenie Kla-
stra Usług Społecznych w Chełmnie. Te 
procesy już trwają, nie można ich baga-
telizować, trzeba je świadomie analizo-
wać, przewidywać skutki i odpowiadać 
na obserwowane potrzeby.

Jak ważne w czasie tej kadencji było 
wsłuchiwanie się w głos mieszkańców, 
ile dawały Panom spotkania otwarte, 
konsultacyjne, wspólne wyjścia 
w teren?

ARTUR MIKIEWICZ: Było tego nie-
zwykle dużo. W sumie 30 regularnych 
spotkań, nie licząc kilkudziesięciu do-
datkowych mniej lub bardziej formal-
nych spotkań i rozmów o Chełmnie 
z naszymi mieszkańcami. Ich głos za-
wsze jest dla nas najważniejszy, gdyż 
zmiany w mieście wymagają wspól-
nych działań. Innowacją był spacer in-
westycyjny, czyli wspólny przegląd 
przeprowadzonych inwestycji. Pozy-
tywnie zaskoczyła nas wtedy duża 
frekwencja mieszkańców. Podczas 
pandemii musieliśmy „na chwilę” zre-
zygnować z konsultacji. To było nie-
przyjemne doświadczenie. Oby już 
więcej się nie powtórzyło. Na specjal-
ne wymienienie zasługuje sposób ko-
munikowania się z mieszkańcami. 
Mamy bardzo dobrze rozwinięte me-
dia społecznościowe, które docierają 
do dużej grupy mieszkańców. Dla osób 
niekorzystających z tych mediów po-
stawiliśmy 25 tablic informacyjnych. 
Od czerwca 2023 roku roku wydajemy 
także biuletyn „Chełmno. Miasto Bliżej 
Ciebie”, w którym prezentujemy waż-
ne tematy.

PIOTR MURAWSKI: Bardzo waż-
ne było wyjście poza szablonowe 
rozwiązania. Najbardziej zapadły 
mi w pamięci badania związane z za-
mieszkiwaniem na ROD. Każdy prze-
cież wie, że ten proces ma miejsce 
w Chełmnie (jak i wielu innych mia-
stach). Dlatego porozmawialiśmy 
z osobami tam zamieszkującymi, aby 
poznać przyczyny takiego wyboru, 
a także ich punkt widzenia kwestii 
wyprowadzki z tego obszaru. Istot-
ne były badania dotyczące prefero-
wanych form mieszkalnictwa, które 
dobitnie pokazały, że dotychczasowa, 
wieloletnia polityka przestrzenna na-
stawiona wyłącznie na domy jedno-
rodzinne była wadliwa. Mieszkańcy 

Chełmna w dużej mierze myślą o za-
budowie wielorodzinnej, w różnej 
formie. Komunikacja społeczna to nie-
samowita dziedzina życia, która może 
dać mnóstwo odpowiedzi na wyzwa-
nia rozwojowe miasta. Wymaga jednak 
szacunku, cierpliwości i dokładno-
ści. Efektem są dobrej jakości dane, 
na których można wdrażać mądre roz-
wiązania, które przyniosą wymierne 
korzyści dla całego miasta.

W wielu wywiadach podkreślaliście 
zawsze Panowie, że miasto to nasza 
wspólna sprawa.

ARTUR MIKIEWICZ: Partner-
skie relacje są jednym słusznym mo-
delem pracy w mieście. Doceniamy 
wkład organizacji pozarządowych 
w działania na terenie miasta. Prze-
prowadzono wiele wartościowych 
wydarzeń o charakterze społecznym 
– także z dofinansowaniem w ramach 
grantów LGD. Organizacja wydarzeń 
kulturalnych czy sportowych, które 
powierzaliśmy organizacjom w dro-
dze konkursów przyniosła wiele pozy-
tywnych efektów i ogrom satysfakcji 
dla mieszkańców. Jesteśmy niezwy-
kle dumni z działań seniorów – bar-
dzo zaangażowanej w życie miasta 
grupy społecznej. Cieszy również re-
aktywacja Młodzieżowej Rady Miasta, 
a to dopiero „rozgrzewka”. Liczymy 
na wiele pomysłów i inicjatyw ze stro-
ny młodych. Mamy w mieście wie-
lu aktywnych mieszkańców, którzy 
są pasjonatami w poszczególnych ob-
szarach miasta. Wspólnie z nimi jeste-
śmy w stanie podejmować działania 
rozwojowe. Na przykład w sporcie 
mamy wielu społecznych asystentów, 
którzy pomagają nam przy organizacji 
imprez i zawodów. W mieszkańcach 
tkwi spory potencjał i to jest najważ-
niejsze.

PIOTR MURAWSKI: Moja życiowa 
maksyma to: „Miasta wszystkim mają 
coś do zaoferowania, pod warunkiem, 
że wszyscy je współtworzą”, której au-
torką jest badaczka społeczności miej-
skich Jane Jacobs. Chełmno to nasza 
wspólna sprawa. Naszą pracą, działa-
niami i zachowaniami, mamy wpływ 
na miasto. Nasze codzienne decyzje, 
jak chociażby ta, w jakich miejscach 
robimy zakupy, wpływają na przedsię-
biorczość lokalną. Każdego dnia wpły-
wamy na to, czy Chełmno jest czyste, 
czy jest bezpieczne. Każdy z nas decy-
duje o funkcjonowaniu miasta. Warto 
o tym pamiętać i podejmować mądre 
decyzje. Skala zaangażowania miesz-
kańców w sprawy miasta jest bardzo 
ciesząca i budująca.
 Dziękuję za rozmowę.

W ciągu mijającej 
kadencji 

odnotowano 
trzykrotny wzrost 

budżetu na wydatki 
inwestycyjne oraz 

siedmiokrotny 
wzrost pozyskanych 

środków 
zewnętrznych.

K A D E N C J A  W   L I C Z B A C H
PONAD 50 MLN ZŁ ŚRODKÓW ZEWNĘTRZNYCH 
POZYSKANYCH NA INWESTYCJE I DZIAŁANIA ROZWOJOWE, W TYM:

PONAD 27 MLN ZŁ NA INWESTYCJE DROGOWE  
(M.IN. DROGI, CHODNIKI, ŚCIEŻKI, PARKINGI, PRZEJŚCIA DLA PIESZYCH)

PONAD 15 MLN ZŁ NA INWESTYCJE MIESZKANIOWE

PONAD 8 MLN ZŁ NA POZOSTAŁE DZIAŁANIA 
INFRASTRUKTURALNE

SPADEK ZADŁUŻENIA MIASTA Z 3,8 MLN ZŁ DO 0 ZŁ
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W dobiegającej końca kadencji Urząd Miasta Chełmna pozyskał ponad 50 mln zł środków zewnętrznych na inwestycje, w tym ponad 27 mln zł na realizację remontów i budowę nowych dróg, chodników, 
parkingów, ścieżek i przejść dla pieszych, ponad 15 mln zł na rozwój mieszkalnictwa oraz ponad 8 mln zł na pozostałe działania infrastrukturalne. Przedstawiamy część ze zrealizowanych działań

Remonty i przebudowy dróg 
oraz modernizacje przejść dla 
pieszych
W latach 2018–2024 remontów do-
czekały się m.in. wschodni i zachodni 
objazd starego miasta (ulice Wodna, 
część Poprzecznej i Rycerskiej, Domi-
nikańska, Klasztorna i część 22 Stycz-
nia), ul. Osnowska, ul. Owsiana, drogi 
na os. Wybudowanie i Dworzyskach, 
ul. Lawendowa, układ drogowy na os. 
M. C. Skłodowskiej, ul. Jastrzębskiego 
(Hajratka) oraz ul. Kilińskiego. – Zre-
alizowaliśmy wiele, jak na tak krótki 
czas, ale mimo to potrzeb drogowych 
w mieście jest jeszcze sporo. Obliczy-
liśmy, że na remont wszystkich dróg 
potrzeba ponad 100 mln zł – mówi 
burmistrz Chełmna Artur Mikiewicz. 
– Podejmujemy więc każde możliwe 
kroki i aplikujemy o dofinansowania 
– dodaje.

Jeszcze w tym roku wystartują re-
monty ul. Gorczyckiego wraz z ukła-
dem dróg wewnątrz os. 750-lecia, 
ul. Brzozowej oraz ul. Konwaliowej. 
– Na przebudowę ul. Gorczyckiego 
z drogami osiedlowymi oraz ul. Brzo-
zowej pozyskaliśmy ponad 15 mln zł 
środków zewnętrznych, a ul. Konwa-
liowa znajduje się na wysokiej po-
zycji z szansą na dofinansowanie 
– mówi burmistrz Artur Mikiewicz. 
– W tym roku modernizacja obejmie 
także ulice Kościuszki, Krótką i frag-
ment Dworcowej, te prace rozpoczną 
się już w kwietniu – zapowiada.

Część pozostałych ulic ma już swo-
je dokumentacje. – One pozwalają 
nam ubiegać się o dofinansowania. 
Wspomniane dokumentacje obej-
mują północny objazd miasta – ulice 
Łąkową i Panieńską oraz przebudo-
wę ulic Polnej i Łunawskiej – mówi 
burmistrz Artur Mikiewicz. – W ra-
mach ostatniego zadania przewidzie-
liśmy realizację dwóch rond – przy 
Pasażu Chełmińskim oraz przy daw-
nym wiadukcie na skrzyżowaniu 
ulic Łunawskiej i Szosy Grudziądz-
kiej (przy stacji benzynowej) – do-
daje. Urząd Miasta Chełmna planuje 
także aplikować do Rządowego Pro-
gramu Rozwoju Dróg o środki na bu-
dowę ul. Bocianiej oraz modernizację 
ul. Wojska Polskiego na odcinku rów-
noległym do ul. Powstańców Wielko-
polskich.

Podejmowane działania obej-
mują także kolejne drogi. – Mowa 
o ul. Przemysłowej, ul. Budowlanej, 
ul. Dworcowej oraz ul. Ogrodowej 
(od ul. Panieńskiej do ul. Jastrzęb-
skiego), przygotowujemy się do ich 
zaprojektowania – mówi burmistrz 
Artur Mikiewicz.

Bezpieczne i komfortowe 
poruszanie się po mieście
W ramach zadania dot. uspójnie-
nia  s iec i  transportu  zrówno -
ważonego zmian doczekały się 
różne części miasta. – Zrealizowa-
liśmy budowę chodnika z oświetle-

niem na Hajratce prowadzącej nad 
Jezioro Starogrodzkie, budowę ścież-
ki pieszo-rowerowej z oświetleniem 
od Plant Kolejowych do motocros-
su, oświetlenia ścieżki pieszo-ro-
werowej od Plant Kolejowych do ul. 
Przemysłowej, budowę parkingu 
miejskiego przy ul. Biskupiej oraz za-
kup stojaków i stacji naprawczych 
dla rowerów – wymienia burmistrz 
Artur Mikiewicz. – Łączna wartość 
przedsięwzięć to 5,1 mln zł, z czego 
3,8 mln to środki, które pozyskaliśmy 
z Programu Inwestycji Strategicz-
nych.

Mieszkania dla wszystkich

Budownictwo komunalne
W Chełmnie realizuje i planuje się 
obecnie inwestycje komunalne i de-
weloperskie – różnorodność form 
inwestycji sprawia, że oferta dostęp-
na będzie dla ogółu mieszkańców. – 
Przemyślany rozwój mieszkalnictwa 
obejmuje wszystkich mieszkańców 
– tych, którzy chcą mieszkanie ku-
pić, wynająć czy podjąć się realizacji 
domu jednorodzinnego – mówi bur-
mistrz Artur Mikiewicz. – W dobiega-
jącej końca kadencji zadbaliśmy, aby 
w mieście możliwa była realizacja 
każdej z tych form – dodaje.

Najważniejszym krokiem dot. roz-
woju mieszkalnictwa komunalnego 
w Chełmnie było powołanie Chełmiń-
skiej Społecznej Inicjatywy Miesz-
kaniowej (ChSIM). Była to pierwsza 
w województwie i czwarta w kra-
ju społeczna inicjatywa mieszkanio-
wa, na której powołanie pozyskano 
3 mln zł (środki cały czas są na kon-
cie spółki). Spółka pozyskała już po-
nad 12 mln zł na realizację budynku 
wielorodzinnego przy ul. Rycerskiej 
37 (budynek planowo będzie odda-
ny do użytku w I kwartale 2025 roku, 
o mieszkania mogą ubiegać się oso-
by zamieszkujące już zasób komunal-
ny – chcące się przenieść, nie mające 
zadłużenia, jak również osoby speł-
niające kryteria z uchwały). – W ubie-
głym roku ChSIM złożyła też wniosek 
o budowę pierwszego budynku wie-

lorodzinnego w formule społecz-
nego budownictwa czynszowego. 
To formuła zbliżona do znanej w mie-
ście formy spółdzielczej (np. os. Ra-
szei), skierowana przede wszystkim 
do osób, których nie stać na zacią-
gniecie kredytu na kupno lokalu. Bu-
dynek powstanie przy ul. Biskupiej 
23 – w miejscu dawnego składu ma-
gazynowego, będzie to 35 mieszkań 
z balkonami i halą garażową – zdra-
dza burmistrz Artur Mikiewicz.

Chełmińska Społeczna Inicjaty-
wa Mieszkaniowa zajmie się także 
rozwojem mieszkalnictwa na tere-
nie dawnej jednostki wojskowej. 
–  Tu przeprowadzi  adaptację 
na mieszkania jednego z koszarow-
ców – umowa na projekt adaptacji 
została podpisana w lutym, oraz zre-
alizuje budowę dwóch nowych bu-
dynków wielorodzinnych, w formule 
wspomnianego społecznego budow-
nictwa czynszowego – mówi bur-
mistrz Artur Mikiewicz.

Budownictwo deweloperskie
Aktywizacja nieużytków miejskich 
i sprzedaż przez miasto wytypo-
wanych działek pozwoliła z kolei 
na rozwój budownictwa deweloper-
skiego. – Prywatny inwestor oddał 
już do użytku 10 mieszkań na Osiedlu 
Wiklinowym i planuje kolejne dwie 
inwestycje. Inny uzyskał już pozwo-
lenie na budowę budynku wieloro-
dzinnego przy ul. Danielewskiego 6, 
gdzie powstanie około 50 mieszkań 
na wynajem. – Jest jeszcze kolejna re-
alizowana inwestycja, czyli budynek 
przy ul. Biskupiej 25. Inwestor prze-
widział tu 20 mieszkań z garażami 
ulokowanymi w przyziemiu – mówi 
burmistrz Artur Mikiewicz.

Budownictwo jednorodzinne
Rozwój mieszkalnictwa to także po-
dejmowanie działań umożliwiają-
cych budowę w mieście kolejnych 
domów jednorodzinnych. Takie dzia-
łania umożliwiają dziś budowę do-
mów m.in. przy ulicach Jęczmiennej, 
Pszenicznej, Wrzosowej, Łabędziej 
czy Bliskiej.

Zmiany w miejscowych 
planach zagospodarowania 
przestrzennego
Podczas marcowej sesji Rady Miasta 
Chełmna przyjęto uchwałę o zmia-
nach w miejscowych planach za-
gospodarowania przestrzennego. 
– Wiceburmistrz wraz z Referatem 
Gospodarowania Nieruchomościa-
mi przygotowali zmiany, które ob-
jęły ponad 1/3 przestrzeni miasta 

– mówi burmistrz Artur Mikiewicz. 
– Wprowadzone umożliwiają roz-
budowę zabudowy mieszkaniowej. 
Tylko na ul. Gorczyckiego może po-
wstać nawet ponad 1000 mieszkań. 
Prywatni inwestorzy już pracują nad 
projektami osiedli, a pierwszy pro-
jekt wkrótce zostanie złożony w celu 
uzyskania pozwolenia na budowę – 
dodaje.

Klaudia Peplińska

Ponad 50 mln zł środków zewnętrznych 
pozyskanych na inwestycje w mieście

INWESTYCJE DROGOWE

Ulice i ostateczne kwoty środków zewnętrznych pozyskanych 
na inwestycje:
 • Ul. Osnowska – 714 352,00 zł
 • Os. Wybudowanie, ul. Owsiana – 426 562,00 zł
 • Ul. Lawendowa – 330 584,00 zł
 • Os. Dworzyska – 497 893,00 zł
 • Os. M.C. Skłodowskiej – 832 876,00 zł
 • Ul. Dominikańska, Klasztorna, część 22 Stycznia – 1 175 624,00 zł
 • Ul .  Wodna ,  część  u l .  Rycersk ie j  i   część  u l .  Poprzeczne j  
– 1 154 401,00 zł

 • Część ul. Gen. Jastrzębskiego (hajratka) – 154 336,00 zł
 • Ul. Kilińskiego – 1 416 339,00 zł
 • Ul. Łunawska (dofinansowanie starostwa powiatowego) – 200 000,00 zł

Ulice i kwoty środków zewnętrznych pozyskanych 
na inwestycje, których realizacja rozpocznie się w 2024 roku:
 • Ul. Gorczyckiego wraz z  układem drogowym na os. 750-Lecia  
– 13 000 000,00 zł

 • Ul. Brzozowa – 2 132 365,00 zł
 • Ul. Krótka, Kościuszki, fragment ul. Dworcowej – 709 817,00 zł

ŁĄCZNIE: 22 745 149,00 ZŁ

INWESTYCJE DOT. POPRAWY BEZPIECZEŃSTWA  
NA PRZEJŚCIACH DLA PIESZYCH

Ulice oraz środki zewnętrzne pozyskane na inwestycje:
 • Zespół przejść dla pieszych przy ul. Dworcowej i Młyńskiej (4 przejścia) 
– 100 000,00 zł

 • Przejście na ul. Szosa Grudziądzka przy ul. Kolonii Wilsona – 97 280,00 zł
 • Przejście na ul. Toruńskiej przy Dino – 41 200,00 zł
 • Przejście na ul. Kamionka przy ul. Studziennej – 59 040,00 zł
 • Przejście na ul. Osnowskiej przy Szpitalu – 38 000,00 zł
 • Przejście na ul. Łunawskiej przy Straży Pożarnej – 38 000,00 zł
 • Przejście na ul. Toruńskiej przy cmentarzu parafialnym – 51 168,00 zł
 • Przejście na ul. Planty Kolejowe przy garażach – 68 880,00 zł
 • Przejście na ul. Dworcowej przy dawnym Dworcu PKP – 89 052,00 zł

ŁĄCZNIE: 582 620,00 ZŁ

INWESTYCJE MIESZKANIOWE (MIEJSKIE I PRYWATNE DEWELOPERSKIE) 
– ZREALIZOWANE, REALIZOWANE LUB PLANOWANE NA OBECNYCH 
I SPRZEDANYCH GRUNTACH KOMUNALNYCH:

 • Osiedle Wiklinowe – 10 mieszkań, Deweloper
 • Rycerska 37 – 44 mieszkania, Chełmińska Społeczna Inicjatywa Miesz-
kaniowa

 • Biskupia 25 – 20 mieszkań, Deweloper
 • Biskupia 23 – 35 mieszkań, Chełmińska Społeczna Inicjatywa Mieszka-
niowa

 • Danielewskiego 6 – około 50 mieszkań, Deweloper
 • Biskupia 24 – ponad 50 mieszkań, Chełmińska Społeczna Inicjatywa 
Mieszkaniowa

 • Osiedle Wiklinowe II i III etap – 23 mieszkania, Deweloper

Droga prowadząca nad Jezioro Starogrodzkie – tzw. Hajratka – zyskała chodnik 
z oświetleniem i nową nawierzchnię
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Wybrane inwestycje i działania 2018-2024
Na kilkunastu zdjęciach przedstawiamy wybrane inwestycje i działania podjęte w mijającej kadencji 2018-2024. To niewielki fragment zrealizowanych i trwających przedsięwzięć

Przy ul. Rycerskiej wystartowała budowa 44 mieszkań komunalnych, 
na którą pozyskaliśmy ponad 12 mln zł środków zewnętrznych

Na terenie byłej jednostki wojskowej powstaje Chełmińska 
Dzielnica Społeczna. Zakończył się już I etap prac, który objął m.in. 
budowę dróg, chodników, realizację wodociągu oraz kanalizacji 
sanitarnej i deszczowej Nową nawierzchnię zrealizowaliśmy m.in. na ul. Kilińskiego

Historyczną nawierzchnię kamienną odzyskała ul. Wodna. Prace 
poprzedziła wymiana infrastruktury podziemnej, w tym wodociągu

Kamienna nawierzchnia zdobi także część ul. Klasztornej  
i ul. Dominikańskiej. Remontów na starym mieście doczekały się 
także części ulic 22. Stycznia, Rycerskiej i Poprzecznej

Przy ul. Biskupiej zrealizowaliśmy bezpłatny parking z wiatą 
wypoczynkową, toaletą oraz miejscami dedykowanymi dla 
autokarów turystycznych

Ścieżka z oświetleniem połączyła Planty Kolejowe z ul. 
Brzoskwiniową, a ścieżka prowadząca do Grubna zyskała oświetlenie

Zmodernizowaliśmy 12 przejść dla pieszych, w tym roku m.in. 
przejście naprzeciwko cmentarza parafialnego przy ul. Toruńskiej

Wspólnie z Gminą Lisewo zrealizowaliśmy I etap remontu 
ośrodka nad Jeziorem Starogrodzkim. Remont przeszedł budynek 
restauracyjny, zmieniło się także wnętrze obiektu

Kamienica przy ul. Grudziądzkiej 36 zyskała drugie życie. Dziś 
to Inkubator Organizacji Pozarządowych – centrum twórczych 
działań mieszkańców

W obecnej kadencji zorganizowaliśmy ponad 30 spotkań z 
mieszkańcami – otwartych, konsultacyjnych oraz spacer szlakiem 
miejskich inwestycji

Na chełmińskim rynku odbyło się kilka koncertów, które 
zrealizowaliśmy wspólnie z telewizją, w tym „Lato, muzyka, zabawa”, 
na którym w 2019 roku wystąpiły znane gwiazdy sceny muzycznej
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KLAUDIA PEPLIŃSKA (KP)

Alicja Soborska pracę 
w chełmińskim szpitalu rozpoczęła 
w 1963 roku, realizując w nim 
dwuletni staż tuż po ukończeniu 
studiów na Akademii Medycznej 
w Lublinie. W 1977 roku 
została ordynatorem Oddziału 
Wewnętrznego I. Funkcję 
tę pełniła aż przez 26 lat. 
Po likwidacji oddziału rozpoczęła 
pracę w Zakładzie Opiekuńczo-
Leczniczym, który powstał 
w 2005 roku i tu pracuje do dnia 
dzisiejszego. Pacjentów przyjmuje 
także w Poradni Ogólnej. W lutym, 
za minione w 2023 roku 60-lecie 
pracy na rzecz społeczności 
lokalnej, odebrała „Złotego Pręta 
Chełmińskiego” w kategorii zdrowie

KLAUDIA PEPLIŃSKA: Wychowała 
się Pani w województwie kieleckim, 
studia medyczne ukończyła 
w Lublinie, po czym podjęła staż 
w chełmińskim szpitalu. Skąd na tej 
drodze pojawiło się oddalone tak 
znacznie Chełmno?

ALICJA SOBORSKA: Chełmno 
na miejsce naszej pracy wybraliśmy 
wspólnie z mężem. Po zobaczeniu 
ogłoszenia w gazecie o zatrudnieniu 
dla lekarza i technika dentystyczne-
go, którym był mój mąż, postanowi-
łam tu przyjechać – najpierw ja, aby 
zobaczyć, co to jest za miasto. Jecha-
łam z Lublina dobrych 20 godzin. Pa-
miętam, że był to początek czerwca, 
zieleń była już bujna – Chełmno mnie 
zachwyciło. Od razu napisałam te-
legram do mojego Andrzeja, że mia-
sto ładne i możemy się sprowadzać. 
Mój mąż sprowadził się pierwszy, 
ja w czerwcu zdawałam jeszcze egza-
min dyplomowy, on od 1 lipca rozpo-
czął pracę. Miasto przydzieliło nam 
pokój przy ul. Dominikańskiej 19, 
a ówczesny dyrektor szpitala Broni-
sław Osiecki przyjął mnie na dwulet-
ni staż.

Czym zajmowała się Pani na stażu?
Najwięcej czasu spędziłam w od-

dziale chirurgicznym, którego ordy-
natorem był wspomniany dyrektor 
szpitala – dr Osiecki. Wówczas my-
ślałam, że wybiorę specjalizację z chi-
rurgii. Dyżury zaczęłam pełnić już 
po trzech miesiącach. Lekarz pełnił 
dyżury w izbie przyjęć oraz na wszyst-
kich oddziałach. Po dwóch latach 
stażu zdecydowałam się na pracę 
w oddziale wewnętrznym i rozpo-
częłam specjalizację z chorób we-
wnętrznych, uzyskując pierwszy 
stopień w 1965 roku oraz drugi sto-
pień w 1977 roku. Oprócz pracy w od-
dziale wewnętrznym pracowałam 
także w Poradni Ogólnej, która wów-
czas mieściła się przy ul. Dworcowej.

Patrząc na to, ile wyspecjalizowanej 
aparatury medycznej mają dziś 
do dyspozycji lekarze, trudno 
wyobrazić sobie, że kiedyś tego 
sprzętu nie było. Co było ważne 
w leczeniu 60 lat temu?

Zakres badań oraz sprzętu medycz-
nego, którym dziś dysponujemy, a ten 
sprzed lat, jest nieporównywalny. 
Mieliśmy do dyspozycji laboratorium, 
rentgen. Można było robić zdjęcia 
oraz prześwietlenia chorych.

Co było kluczowe dla postawienia 
diagnozy, a później dobrania 
odpowiedniego leczenia?

Dokładny wywiad z pacjentem. 
Na podstawie rozmowy i opisów do-
legliwości stawialiśmy rozpoznanie 
i realizowaliśmy badania. Nie mieli-
śmy tylu instrumentów do diagnosty-
ki co dziś. Wysłuchanie pacjenta było 
więc kluczowe, ale także oczywiście 
nasza wiedza, która umożliwiała roz-
poznanie objawów i stwierdzenie ich 
przyczyn. Z czasem przyszedł postęp 
i szkoliliśmy się, aby naszą powinność 

realizować jak najlepiej z wykorzysta-
niem dostępnych możliwości.

Czy dziś, w dobie tak wielu sprzętów 
diagnostycznych, dobry wywiad 
z pacjentem odszedł nieco na drugi 
plan?

Trochę tak. W moim odczuciu jed-
nak każdy pacjent, niezależnie od tego, 
jak bardzo rozwiniętymi narzędzia-
mi diagnostycznymi dziś dysponu-
jemy, wymaga rozmowy z lekarzem. 
Musimy umieć wysłuchiwać chorych. 
To nadal powinna, i naprawdę w wie-

lu przypadkach nadal jest, podstawo-
wa rzecz dla dobrego leczenia.

Była Pani w tamtym początkowym 
czasie nie tylko zaangażowaną 
w pracę lekarką, ale także młodą 
mamą.

Tak, urodziłam córkę w 1964 roku. 
To nie był dla mnie na początku łatwy 
czas. Nie miałam na miejscu w Chełm-
nie żadnej rodziny, wszyscy byli 
400 km stąd, mąż musiał pracować. 
Szczęśliwym trafem związała się z na-
szym domem p. Józefa Drążkowska. 
Przyszła któregoś dnia, gdy dowie-
działa się, że szukam kogoś do dziecka, 
opiekowała się Anią i naszym domem 
przez 14 lat. Śmieję się, że właściwie 
nami rządziła. Była cudownym czło-
wiekiem. Dbała o Anię, o dom, go-
towała nam. Stała się ważną częścią 
rodziny. Ja po 3 miesiącach od urodze-
nia wróciłam do pracy.

Nie przekazała Pani jednak córce 
smykałki medycznej.

Córka była uzdolniona muzycz-
nie, ciekawiła ją historia i archeolo-
gia. Wybrała swoją własną drogę i dziś 
już od kilkudziesięciu lat pracuje jako 
starszy kustosz w Muzeum Ziemi 
Chełmińskiej. Tego genu nie przekaza-
łam nikomu poza wnukiem, który jest 
diagnostą laboratoryjnym.

A czy u Pani w rodzinie był ktoś 
związany z medycyną?

Nie. Wychowałam się na wsi, gdzie 
mieszkaliśmy wraz z rodzicami i moim 
bratem. Nikt w rodzinie nie był leka-
rzem, niemniej jedno moje wspomnie-
nie z dzieciństwa mogło mieć wpływ 
na to, co ostatecznie wybrałam. W cza-
sie wojny mój ojciec został ciężko 
poparzony. W naszym domu stacjono-
wali Niemcy. Wylali benzynę na drew-
no, aby się ogrzać i wtedy ogień zajął 
część domu, właściwie jeden pokój. 
Mój tata, będący w partyzantce, wy-
biegł na zewnątrz, myśląc, że to łapan-
ka. Wpadł w ten ogień i poparzył około 
70–80 proc. ciała. Dochodził do siebie 
w szpitalu przez prawie rok. Wówczas 
nowych bandaży nie można było ku-
pić, więc mama je prała, a ja je zwija-
łam, aby były gotowe na drugi dzień. 
Tata wyszedł z tego. Mówili o nim, 
że był żelaznym człowiekiem – także 
w nawiązaniu do nazwiska, z domu je-
stem Alicja Żelazna.

To także wyjaśnia, skąd te ponad 60 
lat pracy… Nieprzypadkowe nazwisko.

Tak właśnie mówią (śmiech).

W 1977 roku została Pani ordynatorem 
Oddziału Wewnętrznego I  i funkcję 
tę pełniła aż przez 26 lat. Jak 
zapamiętała Pani ten czas?

`To był bardzo dobry czas. Miałam 
na oddziale świetny zespół. Byliśmy 
społecznością koleżeńską. Jako ordy-
nator brałam oczywiście odpowie-
dzialność za pracę oddziału, natomiast 
nie siedziałam za biurkiem, praco-
waliśmy razem. Przez cały ten czas 
przyjmowałam też i nadal przyjmuję 
w Poradni Ogólnej.

Czy zapracowani lekarze mieli czas 
na życie towarzyskie?

Tak, w karnawale myśmy co ty-
dzień chodzili na zabawy. W Piaście 
trzy stoliki w rogu należały do nas. 
Pamiętam także zabawy m.in. w by-
łym kasynie wojskowym. Nie zawsze 
byliśmy w komplecie, część pełniła 
dyżury, ale dbaliśmy o to, aby spoty-
kać się poza pracą. To bardzo spaja-
ło zespół.

W 2005 roku rozpoczęła Pani pracę 
w Zakładzie Opiekuńczo-Leczniczym, 
gdzie pracuje Pani do dziś.

W ZOL-u pomagamy pacjentom, 
którzy wymagają całodobowej opie-
ki – od mycia, po karmienie, robi-
my na oddziale właściwie wszystko. 
Trafiają do nas w różnym wieku, naj-
częściej od sześćdziesięciu paru lat 
wzwyż. To osoby schorowane, któ-
re wymagają opieki, jakiej rodzina 
nie jest w stanie im zapewnić, z róż-
nych powodów – zwykle to skala obo-
wiązków, pracy, które nie pozwalają 
bliskim na całodobowe poświęcenie. 
My jesteśmy po to, aby takim pacjen-
tom i rodzinom pomagać.

Czy ma Pani jakąś receptę na tak 
dobrą formę?

Lubię aktywność. Czy to zawodo-
wą czy tę w wolnym czasie. Tak długa 
aktywność w pracy daje mi poczucie, 
że jestem potrzebna – że to, co robię 
jest potrzebne. Bardzo lubię też ak-
tywny wypoczynek, który realizuję 
podróżując po świecie. Zaczęłam, gdy 
zmarł mój mąż. Stworzył w Chełmnie 
przepiękną pracownię dentystyczną, 
jednak choroba przerwała jego pracę, 
zmarł w wieku zaledwie 56 lat. Wtedy 
zaczęłam wyjeżdżać. Przede wszyst-
kim po to, aby zająć czymś myśli. Co-
rocznie dwa razy – wiosną i jesienią, 
wybierałam się w Tatry, często także 
wyjeżdżałam na zorganizowane wy-
cieczki m.in. do Włoch czy Szwajcarii. 
Lubię to do dziś.

Jest coś, co przede wszystkim 
przyświeca Pani codziennej pracy?

Życzliwość do ludzi i pacjentów. 
Jestem przekonana, że dobro, które 
wysyłamy, wraca każdego dnia. Całą 
drogę zawodową taktuję jako służbę 
ludziom i mam to szczęście, że dzię-
ki tak długiej pracy mogę leczyć już 
całe pokolenia chełmnian. Niejedno-
krotnie przychodzą do mnie młode 
dziewczyny, którym ojciec lub dzia-
dek powiedział: „Idź do Soborskiej” 
(śmiech).

Za 60 lat pracy dla społeczności 
lokalnej w lutym trafił w Pani 
ręce „Złoty Pręt Chełmiński”. 
Przyznany w kategorii zdrowie jest 
podziękowaniem od miasta i jego 
mieszkańców za długoletnią służbę 
w Chełmnie.

To wyjątkowo miłe wyróżnienie, 
bo przyznane od miasta, w którym 
tyle lat pracuję. Dodatkowa motywa-
cja i docenienie, za które dziękuję.

Dziękuję za rozmowę.

Alicja Soborska leczy  
w Chełmnie od ponad 60 lat

1 października 2023 roku Alicja Soborska obchodziła jubileusz 60-lecia pracy. 
Obecnie pracuje w Zakładzie Opieki Leczniczej, pacjentów przyjmuje także 
w Poradni Ogólnej

1976 rok, ogród przy Oddziale Wewnętrznym. Od lewej: Edward Typiak, Andrzej 
Ziaja, Alicja Soborska, Zofia Zych, Władysława Płotkowiak, Andrzej Ługowski, 
Edward Abłażej.

Jedna z zabaw w dawnym kasynie wojskowym. Od lewej (stojący): Marian Szymoniuk, 
Wiesława Szymoniuk, Jerzy Cisowski, (siedzący): Andrzej i Alicja Soborscy, Krystyna 
Cisowska, Hanna i Andrzej Partykowie, Hanna i Zbigniew Ogrodnik
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Jesteśmy po to, aby wyciągać seniorów z domów
KLAUDIA PEPLIŃSKA (KP)

Mieczysław Majewski o życiu 
seniorów w Chełmnie wie 
niemal wszystko. Od kilkunastu 
lat sprawuje funkcje 
Przewodniczącego Rady 
Słuchaczy Uniwersytetu Trzeciego 
Wieku przy Chełmińskim Domu 
Kultury oraz Przewodniczącego 
Chełmińskiej Rady Seniorów. 
W lutym za swoją działalność 
odebrał „Złotego Pręta 
Chełmińskiego” w kategorii 
osobowość

KLAUDIA PEPLIŃSKA: Jest Pan 
przewodniczącym dwóch kluczowych 
grup zrzeszających seniorów 
w mieście. Jak postrzega Pan Państwa, 
i ogółem seniorów, rolę w Chełmnie?

MIECZYSŁAW MAJEWSKI: Żyjemy 
w kraju, w którym jedna czwarta spo-
łeczeństwa to seniorzy, tworzymy za-
tem pokaźną grupę. Seniorzy to osoby, 
które kończą działalność zawodową, 
to ludzie z życiowym doświadcze-
niem, z zasobem wiedzy, często dziś 
w świetnej jeszcze kondycji i z ocho-
tą, aby zrobić coś więcej. I tego kapi-
tału w mojej ocenie zmarnować nie 
można. Uniwersytet Trzeciego Wieku 
zresztą, jak i Chełmińska Rada Senio-
rów po to istnieją – aby ten potencjał 
wykorzystywać. Będąc w Radzie Se-
niorów wspólnie z koleżankami i kole-
gami, reprezentującymi różne związki 
i stowarzyszenia, jesteśmy organem 
doradczym dla burmistrza, głosem se-
niorów – wiemy, co jest dla nas ważne 
i staramy się na bieżąco o tym rozma-
wiać, co więcej – nie tylko mówimy, ale 
później także wspólnie działamy. Uni-
wersytet Trzeciego Wieku powstał 
z kolei po to, aby środowisko aktywi-
zować i integrować.

Jaka najważniejsza rzecz przyświeca 
Panu i Radzie Słuchaczy w działaniu 
w UTW?

Jesteśmy po to, aby wyciągać senio-
rów z domów i od 15 lat to nam się 
udaje. Szczególnie zależy nam na oso-
bach samotnych. Gdy organizujemy 
wyjazd do teatru czy do opery, pa-
nie idą wcześniej do fryzjera, nierzad-
ko zajdą na jakieś zakupy, później pół 
dnia się szykują i jadą z nami. Gdy-
by nie taki wyjazd, część osób wielu 
z tych rzeczy prawdopodobnie by nie 
zrobiła, zajęłaby się czymś innym, 
nie sobą. Po drugie, dajemy seniorom 
możliwość poznawania nowych osób. 
Mamy w uniwersytecie nawet pary, 
które poznały się właśnie, uczęszcza-
jąc na spotkania, wykłady i organizo-
wane wyjazdy. Śmiejemy się, że tworzą 
się nawet kilkuosobowe klany, któ-
re spotykają się także poza naszymi 
działaniami – idą na kawę, wspólnie 
wyjeżdżają. Tworzą się bardzo waż-
ne relacje.

Jeden z głównych obszarów UTW 
to edukacja w formie wykładów 
o zróżnicowanej tematyce, drugi 
to liczne wyjazdy do teatru, opery 
czy filharmonii, trzeci – wyjazdy 
integracyjne. Co słuchacze lubią z tego 
najbardziej?

Wszystko. Myślę, że każdy z tych ob-
szarów jest tak samo ważny i świet-
nie się uzupełnia. Zainteresowania 
seniorów są różne i doskonale odda-
je to tematyka wykładów – obejmu-
je zdrowie, podróże, a nawet kosmos. 
Po zakończeniu każdego roku akade-
mickiego, prosimy słuchaczy o wypisa-
nie na kartkach pomysłów na wykłady 
i działania, które moglibyśmy zrealizo-
wać już w nowym semestrze. Staramy 
się rozwijać się i sięgać po nowe tema-
ty. To zresztą bardzo widać. Pierwsze 
lata działalności UTW w porówna-
niu do tego, co proponujemy dzisiaj, 
to duży przeskok. Organizujemy też 
wspomniane wyjazdy na wydarzenia 
kulturalne, aby czerpać także z oferty 
muzycznej czy teatralnej innych miast. 
Myślę, że gdyby nie UTW, wielu z nas 
nie wzięłaby udziału w takiej liczbie 
wydarzeń. Są jeszcze wspomniane 
wyjazdy wypoczynkowe, wypoczyn-

kowo-turystyczne i wypoczynkowo-
-rehabilitacyjne. Przyjęliśmy, że dwa 
razy w roku jedziemy wspólnie nad 
morze i na południe kraju. Na takie 
wycieczki zapisuje się zwykle około 50 
osób. Na ten rok wyjazdy mamy już za-
planowane.

Ile członków liczy dziś Uniwersytet 
Trzeciego Wieku i kiedy najczęściej 
nowe osoby dołączają do grona 
słuchaczy?

Mamy między 180 a 200 uczest-
ników. Kiedy dołączają? Większość 
osób po przejściu na emeryturę musi 
zachłysnąć się wolnością. Bardzo 
często zajmują się tym, na co do tej 
pory nie mieli czasu – cieszą się 
wnukami, działkami, wyjazdami. 
Oprócz wnuków rzecz jasna, wszyst-
ko po jakimś czasie staje się nudne. 
Wówczas rodzi się myśl o tym, aby 
spróbować czegoś innego. I to jest 

czas, kiedy na horyzoncie pojawia 
się UTW.

W jaki sposób Pan związał się z tymi 
dwiema grupami?

Najpierw był Uniwersytet Trzeciego 
Wieku, dopiero później Chełmińska 
Rada Seniorów. Kiedy przestałem być 
aktywny zawodowo, nie przylgnąłem 
do swojego środowiska wojskowego 
– organizacje emerytów były dla mnie 
przede wszystkim zbyt sformalizo-
wane. Postanowiłem zapisać się wte-
dy do UTW i od razu w najbliższych 
wyborach zostałem wybrany przez 
koleżanki i kolegów na Przewodniczą-
cego Rady Słuchaczy i tak jest do dziś 
– to już 14 lat. Chełmińska Rada Senio-
rów to z kolei wynik naszych dalszych 
działań z kolegami, zwłaszcza Pawłem 
Sehnke. Urząd Miasta Chełmna przy-
stał na taką propozycję i od tego czasu 
działamy. Zainspirowały nas inne rady 
seniorów, które istniały już w wie-
lu miastach Tu znowu zostałem wy-
brany na przewodniczącego i jestem 
nim do dziś. W Chełmińskiej Radzie 
Seniorów zasiadają seniorzy zrzesze-
ni w różnych związkach emerytów, 
działkowców oraz przedstawiciele or-
ganizacji pozarządowych działających 
dla seniorów, dzięki temu skupiamy 
reprezentantów niemal całego nasze-
go środowiska.

Wspomniał Pan wcześniej o nie 
tylko doradczym, ale też aktywnym 
działaniu Chełmińskiej Rady Seniorów. 
Jednym z zapoczątkowanym przez 
Państwa działań jest Spartakiada 
Seniorów.

W ChRS jesteśmy podzieleni na ze-
społy. Jeden z zespołów, który miał 
u siebie kwestie sportowe, wpadł 
na ten pomysł, a kierował temu ze-
społowi kolega Henryk Bodzianow-
ski. Opracowaliśmy regulamin, cały 
zamysł i uzyskaliśmy aprobatę. Na po-
czątku były to zawody typowo miej-
skie, a od kilku edycji miejsko-gminne. 
Seniorzy na spartakiadzie dają z sie-
bie wszystko.

To dziś bardzo cenna postawa – nie 
tylko coś sugerować, ale przede 
wszystkim to robić.

Tak, taka postawa też nam przy-
świeca. Zgłaszamy, czego nam trze-
ba, a jednocześnie proponujemy 
rozwiązania, a jeśli to możliwe – 
podejmujemy możliwe kroki sami. 
Oczywiście każdą inicjatywę re-
alizujemy w szerokiej współpra-
cy i otrzymujemy w jej zakresie 
pomoc. W przypadku m.in. Spar-

takiady dużą od urzędu miasta. 
Cieszymy się, że nasz głos jest sły-
szany.

Muszę tu wspomnieć, że gazeta, 
w której ukazuje się wywiad, jest 
właśnie naszą odpowiedzią na sygnał, 
który usłyszeliśmy od Państwa, 
Chełmińskiej Rady Seniorów.

Tak, zgłaszaliśmy taką potrzebę 
na naszych posiedzeniach, ponieważ 
po braku lokalnej gazety, zostaliśmy 
właściwie bez informacji. Nie każ-
dy z nas biegle porusza się w interne-
cie. Potrzebujemy też tej przestrzeni 
do relacjonowania naszych działań, 
co już kilka razy się odbyło. Dobrze, 
że każdy z nas może do czasopisma 
dorzucać swoje cegiełki.

Koordynacja tylu działań to mnóstwo 
obowiązków. Jak Pan je godzi?

Najważniejsze, aby nie wszystko ro-
bić samemu, a we współpracy z ze-
społem. Wtedy działa się skuteczniej, 
ale też rodzą się nowe pomysły. O tym, 
ile pracy wiąże się z codziennymi 
działaniami dla seniorów w mieście, 
wie najlepiej moja żona, która cza-
sami rzadko widzi mnie w domu. 
Niemniej wspólnie jesteśmy zaanga-
żowani w różne tematy, więc to spra-
wia, że też spędzamy czas razem. Mój 
kalendarz na dany tydzień mam roz-
planowany co do minuty.

W lutym za działalność na rzecz 
seniorów odebrał Pan „Złotego 
Pręta Chełmińskiego” w kategorii 
osobowość. To podziękowanie 
od burmistrza, miasta i całej 
społeczności lokalnej.

Działaczem społecznym jestem 
od zawsze, zaczynając od harcerstwa. 
Gdy przeszedłem na emeryturę po-
stanowiłem działać dla rówieśników 
i tę działalność najbardziej rozwiną-
łem. W swoim dość długim życiu ode-
brałam wiele odznaczeń, ale „Złoty 
Pręt” sprawił mi największą radość, 
bo to wyróżnienie od społeczności, dla 
której pracuję. Codziennie podejmo-
wane działania są bardzo wdzięczne – 
cieszę się z każdego uśmiechu seniora, 
z każdej podanej dłoni, gdy wracamy 
z wyjazdów nasi słuchacze układają 
piosenki i nimi dziękują – te wszystkie 
rzeczy są jednak ulotne. „Złoty Pręt” 
jest tym, co zostanie na zawsze, to na-
macalne podziękowanie za tę pracę. 
Muszę również nadmienić, że to wy-
jątkowo piękna statuetka. Bardzo 
dziękuję za to wyróżnienie.

Dziękuję za rozmowę.
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„Seniorzy to osoby, które kończą 
działalność zawodową, to ludzie 
z życiowym doświadczeniem, 
z zasobem wiedzy, często dziś 
w świetnej jeszcze kondycji i z ochotą, 
aby zrobić coś więcej. I tego kapitału 
w mojej ocenie zmarnować nie można.

Pełnione funkcje Przewodniczącego Rady Słuchaczy UTW oraz Przewodniczącego 
Chełmińskiej Rady Seniorów to dni wypełnione licznymi obowiązkami

Mieczysław Majewski podczas zakończenia roku akademickiego UTW 2022/2023

Chełmińska Rada Seniorów po jednym z posiedzeń
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Pierwsza edycja Nagród 
Burmistrza Miasta Chełmna „Złote 
Pręty Chełmińskie” za nami. Gala 
wręczenia wyróżnień odbyła 
się 11 lutego w wypełnionym 
po brzegi Kinoteatrze Rondo

Nagrody „Złote Pręty Chełmiń-
skie” to forma wyróżnienia 

osób, zespołów osób lub podmio-
tów (organizacji, instytucji, podmio-
tów gospodarczych) za szczególne 
osiągnięcia na rzecz rozwoju i pro-
mocji miasta oraz społeczności lo-
kalnej. Nagroda ustanowiona została 
z okazji obchodzonej w ubiegłym 
roku 790. rocznicy lokacji miasta 
Chełmna.

Tak samo jak symboliczny jest ter-
min powołania nagród, równie sym-
boliczne są same nagrody. Statuetki 
dla laureatów przybrały formę na-
wiązującą do pręta chełmińskiego 
– średniowiecznego wzorca miar, 
który symbolicznie stał się mia-
rą zaangażowania na rzecz rozwoju 
i promocji miasta oraz społeczności 
lokalnej. Dziewięć kategorii, w któ-
rych przyznawane są nagrody, na-
wiązuje z kolei do położenia miasta 
na dziewięciu wzgórzach. – Je-
stem niezwykle dumny z osiągnięć 
nagrodzonych i nominowanych, 
wdzięczny za ich codzienne działa-
nia na rzecz miasta i społeczności lo-
kalnej – mówi burmistrz Chełmna 
Artur Mikiewicz. – Wszystkim jesz-
cze raz bardzo gratuluję. Cieszę się, 
że jako miasto, tym symbolicznym 
gestem możemy dziękować Wam 
za to, że jesteście i działacie. Kolejna 
edycja już za rok – dodaje. Uroczy-
stość uświetnił koncert chełmnianki 
Patrycji Błaszak wraz z kwartetem 
Raffa Quartet.

KP

LISTA NOMINOWANYCH 
I LAUREATÓW:

KATEGORIA EDUKACJA
 • Laureat: LGD Chełmno
 • Nominacja: Monika Witkowska

KATEGORIA GOSPODARKA
 • Laureat: Agro-Sieć Sp. z o.o
 • Nominacja: Marek Motylewski

KATEGORIA KULTURA
 • Laureat:  Zespół Pieśni i Tańca „Po-

morze”
 • Nominacje:  Adam Jendryczka, Anna 

Soborska-Zielińska, 
Michał Rajewski, Sto-
warzyszenie Muzyka, 
Edukacja, Rozwój

KATEGORIA  
OCHRONA ŚRODOWISKA
 • Laureat: Iwona Szerechan-Mitura
 • Nominacja:  EkoLedzy (Julia Bagiń-

ska, Agata Forney, Igor 
Grzeszczak, Wiktor Ku-
lewski)

KATEGORIA OSOBOWOŚĆ
 • Laureat: Mieczysław Majewski
 • Nominacje:  Wojciech Dajewski , 

Władysław Flieger

KATEGORIA  
PROMOCJA MIASTA
 • Laureat: Chór Collegium Canto-
rum

 • Nominacje:  Anna Grzeszna-Kozi-
kowska, Kapela Cheł-
mińska

KATEGORIA SPORT
 • Laureat: Zenon Lewański
 • Nominacje:  Stowarzyszenie Spor-

tów Wodnych DRA-
GON Chełmno, Natalia 
Walecka

KATEGORIA  
WOLONTARIAT I DZIAŁALNOŚĆ 
NA RZECZ DRUGIEGO 
CZŁOWIEKA
 • Laureat: Siostra Bronisława Maj-
chrzycka

 • Nominacje:  Magdalena Gołuńska Elż-
bieta Przykucka, Szla-
chetna Paczka Powiat 
Chełmiński

KATEGORIA ZDROWIE
 • Laureat: Alicja Soborska
 • Nominacja: Foczki i Morsy Chełmno

„Złote Pręty Chełmińskie” przyznane

Kategoria EDUKACJA Kategoria GOSPODARKA

Kategoria KULTURA Kategoria OCHRONA ŚRODOWISKA

Kategoria OSOBOWOŚĆ Kategoria PROMOCJA MIASTA

Kategoria SPORT Kategoria WOLONTARIAT I DZIAŁALNOŚĆ NA RZECZ DRUGIEGO CZŁOWIEKA

Kategoria ZDROWIE

KR
ZY

SZ
TO

F 
TU

RZ
YŃ

SK
I (

9)



Chełmno. Miasto bliżej Ciebie 11KULTURA I  SPOŁECZEŃSTWO

Marka miasta. Korzyść i obietnica
AGNIESZKA KOWALKOWSKA (AK)

Za nami dwa etapy procesu 
budowania marki Chełmna. 
W grudniu ubiegłego roku 
rozpoczęliśmy badania opinii 
mieszkańców i turystów 
dotyczące „miasta zakochanych”. 
Dzięki ankiecie, w której udział 
wzięło blisko 1000 osób, 
zyskaliśmy katalog cennych 
uwag i sugestii. Mozaika 
indywidualnych opinii dała jasny 
obraz sytuacji i solidną podstawę 
do dyskusji nad kierunkiem 
rozwoju naszej marki. Drugi 
etap to zrealizowane w lutym 
warsztaty kreatywne z udziałem 
lokalnych przedsiębiorców, 
organizacji pozarządowych, 
samorządu i jednostek kultury, 
seniorów oraz młodzieży

Po 23 latach występowania pod 
szyldem „miasta zakochanych” 

w mediach społecznościowych, re-
gionalnych i ogólnopolskich, na 
targach i w wydawnictwach, spraw-
dziliśmy pozycję naszej marki. Za-
daliśmy respondentom pytania: czy 
jest ona rozpoznawalna i czy to do-
bry pomysł na tworzenie wizerun-
ku miasta? Zdaniem aż 80 proc. 
uczestników badania (3/4 stano-
wili mieszkańcy i osoby pracujące 
w Chełmnie), „miasto zakochanych” 
jest dobrym pomysłem na markę 
Chełmna. Pojawiły się jednak liczne 
uwagi dotyczące potrzeby odświe-
żenia i poszerzenia tej koncepcji. 
Zarówno ankietowani, jak i uczest-
nicy warsztatów kreatywnych, 
zwrócili uwagę na rozbieżność mię-
dzy obietnicą marki a jej doświad-
czaniem na miejscu. Jednak kapitał, 
który zgromadziła marka „Chełm-
no – miasto zakochanych”, jej rozpo-
znawalność na poziomie 99 proc.; 
stojące za nią pozytywne emocje 
oraz wiarygodność związana z pa-
tronem zakochanych, zdecydowa-
nie przemawiają za kontynuacją 
działań. Podkreślano jednocześnie, 
że „miasto zakochanych” powinno 
czerpać inspiracje z Perspektywy 
– 9 Hills Festiwal. Mowa tu o kre-
atywności, twórczym nawiązaniu 
do trendów w kulturze, oryginal-
nym wykorzystaniu miejskiej prze-
strzeni, włączaniu mieszkańców 
w przebieg wydarzenia czy wresz-
cie interakcję między artystami a 
uczestnikami. Chełmno o miłości 
może mówić znacznie więcej niż 
dotychczas, poruszając temat re-

lacji międzyludzkich, akcepta-
cji, bliskości i związanych z tym 
współczesnych wyzwań.

Co o pracy nad marką sądzą 
uczestnicy warsztatów 
kreatywnych?

***
Chełmno powinno pozostać miastem 
zakochanych. W  tej marce tkwi nie-
wykorzystany potencjał. Urodziłam 
się i wychowałam w Toruniu, z Chełm-
nem związana jestem od  pewnego 
czasu. Miasto ma urok, który sprawił, 
że zapragnęłam pozostać tu na dłużej 
i bardzo kibicuję jego rozwojowi. Wi-
dząc różnorodność osób i pomysłów, 
które powstały, wierzę, że mamy „ar-
mię”, która będzie tworzyć i ulepszać 
tę markę. Chełmno na dobre zagościło 
w moim sercu, dlatego pragnę wspól-
nie działać, tworzyć treści i  produk-
ty, które będą pasowały do naszego 
hasła. Miasto może stać się ważnym 
ośrodkiem turystycznym, jeśli uda się 
wprowadzić proponowane zmiany. 
Warto zacząć tu  i  teraz, by za 10 lat 
miasto miało markę, z której będzie-
my dumni.

Kamila Przywieczerska,  
Muzeum Ziemi Chełmińskiej

***
Uważam, że  spotkania warsztato-
we były bardzo potrzebne. Mieliśmy 
okazję wysłuchać różnych koncepcji 
i poglądów, aby upewnić się, że mar-
ka „Chełmno – miasto zakochanych®” 
to  dobry koncept. Według mnie jest 
to dla nas oczywisty kierunek rozwo-
ju i  szansa na wyróżnienie się. Przed 
nami jednak dużo pracy, bo poza re-
likwią św. Walentego i kilkoma inny-
mi akcentami, nadal jest skromnie. 
Cieszę się, że  jest tylu młodych lu-
dzi, którzy chcą działać. Chętnie we-
zmę udział w każdym przedsięwzięciu, 
które przyczyni się do  zwiększenia 
atrakcyjności  Chełmna jako mia-
sta zakochanych. W  ramach własnej 
działalności jestem również otwarty 
na pomysły. Obecnie pracuję nad pro-
jektem dziedzińca i otoczenia hotelu, 
w którym zleciłem projektantowi ak-
centy związane z  miastem zakocha-
nych. Wierzę w  potencjał Chełmna, 
a  to, jak szybko staniemy się waż-
nym ośrodkiem turystycznym, zale-
ży w dużej mierze od nas. Dostrzegam 
też potrzebę działania koordynatora, 
który profesjonalnie i perspektywicz-
nie będzie realizował strategię pro-
mocji miasta.

Piotr Drążkowski,  
Karczma Chełmińska

***
LGD Chełmno wspiera i inspiruje wszel-
kie formy działalności miasta. Dbamy 
o uwalnianie potencjału społecznego, 
ważne jest dla nas budowanie lokalnych 
partnerstw. Dlatego nasz udział w warsz-
tacie z budowania marki był nie tyl-
ko uzasadniony, ale wręcz konieczny. 
LGD w pewnym sensie od początku swe-
go funkcjonowania pracuje nad mar-
ką Chełmna. Naszą misją jest poprawa 
jakości życia mieszkańców i  ich akty-
wizacja w  przestrzeni miasta. Nasze 
projekty, jak m.in.: „Pilotujemy rozwój lo-
kalny w Chełmnie II” czy „Jedź i poznawaj! 
Chełmno i Ziemia Chełmińska: ziemia 
gotyku – ziemia Kopernika”; „Chełmno 
– miasto zakochanych® promuje Kon-
stelacje dobrych miejsc”, przynajmniej 
w części, miały charakter promocyjny. 
Oczywiście chętnie włączymy się w nowe 
inicjatywy związane z marką miasta, 
by  Chełmno mogło stać się ważnym 
ośrodkiem turystycznym. Jego malowni-
cze położenie na wzgórzach górujących 
nad Doliną Dolnej Wisły, liczne zabyt-
ki otoczone murami, zasługują na więk-
szą uwagę turystów z Polski i zagranicy. 
Ze względu na zmieniające się trendy, 
do marki miasta należy jednak włączyć 
elementy nowoczesności.

Anna Cyrklaff-Muzolf,  
LGD Chełmno

***
Wziąłem udział w  tych warsztatach, 
żeby przedstawić punkt widzenia 
młodzieży. Uważam, że  w  pracę nad 
marką naszego miasta trzeba wło-
żyć jeszcze dużo pracy, ale jesteśmy 
na  dobrej drodze. Pierwsze pomysły 
z  warsztatów kreatywnych zostały 
zrealizowane już podczas tegorocznej 
edycji Walentynek Chełmińskich. Wie-
rzę, że wspólną pracą i dialogiem je-
steśmy w stanie sprawić, że Chełmno 
zacznie przyciągać jeszcze więcej tu-
rystów, o każdej porze roku.

Oskar Adamek,  
Młodzieżowa Rada Miasta

***
Od  lat realizuję się zawodowo w  in-
nych miejscach na  świecie, ale czę-
sto i   chętnie wracam do  Chełmna 
jako miasta moich korzeni. Gdziekol-
wiek jestem, zawsze z dumą opowia-
dam, że  źródła mojej kreatywności 
biorą się z  Kałdusa, gdzie mieszka-
łam u podnórzy Góry św. Wawrzyńca. 
Wzięłam udział w  warsztatach bu-
dowania marki Chełmna, bo  to  mia-
sto mnie wychowało, dało możliwości 
rozwoju i chciałabym oddać mu w za-
mian moje, gromadzone przez lata, 
doświadczenie. Mówiąc miasto, mam 
na myśli wspaniałych ludzi. Warszta-
ty dały mi  możliwość współtworze-
nia wizji i  strategii rozwoju Chełmna 
oraz jego okolic. Wierzę, że  władze 
będą potrafiły wykorzystać ten twór-
czy wkład we  wdrażaniu namacal-
nych rozwiązań. Chętnie stanę się 
częścią tego przedsięwzięcia. Myślę, 
że Chełmno i jego nadwiślańskie oko-
lice mają dużo do  zaoferowania za-
równo tym, którzy się tu urodzili, jak 
i odwiedzającym. Trzeba tylko, żeby-
śmy wszyscy wzięli się do roboty i ra-
zem pomogli odkryć to, co w Chełmnie 
najpiękniejsze.

Iza Rutkowska,  
Fundacja Form i Kształtów

***
W sektorze usług turystycznych panu-
je coraz większa konkurencja. Trudno 
przebić się z  ofertą do  świadomości 
turystów. Wiele miejsc widzi w tej sy-
tuacji potrzebę wykreowania marki 
– atrakcyjnej i  przyjaznej, by  korzy-
stać z  profitów turystyki jako gałęzi 
gospodarki. Chełmno posiada poten-
cjał w  postaci historii i  zabytkowej 
zabudowy, jest też częścią marki ma-
lowniczej Doliny Dolnej Wisły, którą 
wypracowaliśmy wspólnie w  gronie 
członków Kujawsko-Pomorskiej Orga-
nizacji Turystycznej. Miasto wymaga 
jednak opracowania konkretnej ofer-
ty, która je wyróżni i sprawi, że będzie 
jednym z kluczowych elementów „Ku-
jawsko-Pomorskich Konstelacji do-
brych miejsc” – turystycznej marki 
województwa. Turysta potrzebuje dziś 
konkretnych propozycji spędzania 
czasu, gotowego pakietu usług i da-
leko idącej pomocy w obsłudze. Liczę, 
że  Chełmno właśnie podjęło to  wy-
zwanie.

Rafał Frąckiewicz,  
P.O. Dyrektora Biura  

Kujawsko-Pomorskiej  
Organizacji Turystycznej

W warsztatach uczestniczyło 30 osób reprezentujących różne instytucje i środowiska

CZYM JEST MARKA MIASTA?

To miejska opowieść o miejscu i ludziach – nasza chełmińska saga, któ-
rą piszemy każdego dnia. Obietnica, którą składamy sobie i naszym 
gościom. Nazywając Chełmno „miastem zakochanych” wywołujemy 
określone skojarzenia, wyobrażenia, rozbudzamy oczekiwania. Stra-
tegia rozwoju marki, nad którą pracujemy w pełnej partycypacji spo-
łecznej, pomoże nam udowodnić w przyszłych działaniach, że nie tylko 
nazywamy się „miastem zakochanych”, ale naprawdę nim jesteśmy.

PO CO MIASTU STRATEGIA MARKI?

By pomóc jego mieszkańcom osiągać korzyści. Dla przedsiębiorców będzie 
to rosnące grono nabywców, większe zyski, możliwość inwestowania i roz-
woju firmy. Dla organizacji pozarządowych – integracja i motywacja środo-
wisk, zmiana postaw. Satysfakcja, że razem można zdziałać więcej; energia, 
która płynie przez miasto i realnie je zmienia. Dla młodych ludzi – szansa 
na ciekawą pracę, np. w turystyce – dobry powód by po studiach wrócić 
w rodzinne strony. Dla wielu mieszkańców to po prostu lepsza jakość życia.
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Kulturalny sezon z ChDK

Sezon letnich imprez za rogiem. 
Przedstawiamy harmonogram 
nadchodzących wydarzeń, których 
cykl zaczniemy jeszcze wiosną – 
w Dzień Dziecka

1 czerwca
Dzień Dziecka, Osada Rycerska, ul. 
Kościelna 7
Dzień Dziecka to coroczne wydarze-
nie pełne zabawy i kreatywności, 
dedykowane najmłodszym miesz-
kańcom Chełmna i całym rodzinom. 
Przed nami m.in. warsztaty plastycz-
ne, konkursy i animacje.

22–23 czerwca
Wibracje Letniego Przesilenia, Jezioro 
Starogrodzkie, Rynek
W sobotę (22 czerwca) tradycyjnie 
spotkamy się nad Jeziorem Staro-
grodzkim podczas obchodów Nocy 
Świętojańskiej. Przed nami m.in. ob-
rzęd Sobótki, warsztaty i animacje. 
Drugiego dnia weekendu przeniesie-
my się na Rynek, gdzie zaplanowali-
śmy koncerty.

30 czerwca
Polska od Kuchni. Festiwal Kół Gospo-
dyń Wiejskich, Rynek
Po raz kolejny w Chełmnie zago-
ści Festiwal Kół Gospodyń Wiejskich 
„Polska od Kuchni”. Podczas wyda-
rzenia gospodynie zaprezentują swo-
je umiejętności w kuchni tradycyjnej, 
rzemiośle oraz kulturze lokalnej.

12–14 lipca
Międzynarodowe Spotkania z Folklo-
rem i Chełmiński Jarmark Jaszczur-
czy, Rynek, ul. Grudziądzka
Międzynarodowe Spotkania z Folklo-
rem, którym towarzyszy Chełmiński 
Jarmark Jaszczurczy, to wydarze-
nie, które przyciąga do Chełmna gru-

py folklorystyczne z różnych krajów 
oraz wielu turystów. Przed nami m.
in. występy zespołów oraz jarmark, 
na którym można będzie znaleźć 
unikalne przedmioty, rękodzieło 
i produkty regionalne.

15–26 lipca
Warsztaty wakacyjne 
Warsztaty wakacyjne Chełmińskie-
go Domu Kultury to znakomita pro-
pozycja dla wszystkich, którzy chcą 
spędzić wakacje aktywnie, rozwija-
jąc swoje pasje, integrując się z inny-
mi uczestnikami zajęć.

21 lipca
Światowy Festiwal Folkloru Fathers’ 
Villlage (Organizator: Stowarzysze-
nie Kultury Ludowej „Kundzia”), Ki-
noteatr Rondo
Światowy Festiwal Folkloru „Fa-
thers’ Village” to międzynarodowe 
wydarzenie, podczas którego ze-
społy folklorystyczne z różnych za-
kątków świata prezentują swoje 
tradycje muzyczne, taneczne i kul-
turowe.

27 lipca
Secret Garden, Nowe Planty – daw-
na muszla koncertowa
W ostatnią sobotę lipca po raz 
czwarty zaprosimy do naszego 
sekretnego ogrodu na Nowych 
Plantach, które stworzą niepowta-
rzalną scenerię koncertową.

24–25 sierpnia
Bye Bye Holiday, Rynek, ul. Gru-
dziądzka
Tym wydarzeniem zakończymy 
okres wakacyjny. Przed nami m.in. 
animacje, warsztaty czy festiwal 
food trucków.

7 września
VI Konfrontacje Zespołów Mażo-
retkowych. Otwarty Puchar Pol-
ski, Rynek
Konfrontacje Zespołów Mażoret-
kowych to emocjonujący konkurs, 
podczas którego grupy tancerek 
zaprezentują swoje umiejętno-
ści w dziedzinie tańca mażoret-
kowego.

JK

Dla fanów dźwięków ze starej płyty
Zapraszamy pasjonatów 
dźwięku analogowego 
na wyjątkowe spotkanie 
miłośników winyli, które 
odbędzie się 13 kwietnia, 
o godzinie 12.00 w Kinoteatrze 
Rondo. Wydarzenie przeniesie 
uczestników w świat płyt 
winylowych, gdzie każdy dźwięk 
nabiera osobliwej jakości i głębi

Spotkanie miłośników winy-
la „Ze starej płyty” to okazja, aby 

wymieniać się swoimi ulubionymi 
płytami, odkrywać nowe brzmienia 
i delektować się dźwiękiem, które-
go potrafią dostarczyć tylko winyle. 
To także możliwość spotkania się z in-
nymi miłośnikami płyt, wymiana opinii 
na temat ulubionych artystów i albu-
mów, a także sprzętu audio. To wszyst-
ko czeka na uczestników 13 kwietnia.

„Ze starej płyty” to nie tylko spotka-
nie z winylowym dziedzictwem, ale 
także szansa na doświadczenie wyjąt-
kowego klimatu. Bez względu na to, 
czy jest się doświadczonym kolekcjo-
nerem, czy dopiero zaczyna się swo-
ją przygodę z winylami, to wydarzenie 
zapewni niezapomniany dzień pełen 
muzycznych odkryć i inspirujących 
rozmów.

JK

Świętujmy radośnie  
Dzień Tańca

Taniec to nie tylko ruch ciała, 
to ekspresja, radość i wyrażanie 
emocji. Sztuka, która łączy ludzi 
na całym świecie. 29 kwietnia 
zapraszamy do wspólnego 
świętowania Dnia Tańca

Dz i e ń  Ta ń c a ,  u s t a n o w i o n y 
w 1982 roku przez Międzyna-

rodową Radę Tańca, obchodzimy 
29 kwietnia. Data nie jest przypad-
kowa – to symboliczny hołd dla 
twórcy baletu, Jeana-Georgesa No-
verre, który urodził się 29 kwietnia 
1727 roku. Obchody Dnia Tańca od-
bywają się na całym świecie i mają 
różnorodny charakter. Organizowa-
ne są specjalne przedstawienia ta-
neczne, lekcje tańca, flashmoby czy 
imprezy plenerowe. To doskonała 
okazja do tego, aby wszyscy – nieza-

leżnie od umiejętności tanecznych, 
mogli dzielić się radością płynącą 
z ruchu.

Dzień Tańca w Chełmnie to co-
roczne wydarzenie, którym celebru-
jemy pasję do tańca i jednoczymy 
miłośników tej sztuki. W tym dniu 
miasto ożywa rytmami różnych sty-
lów tanecznych, oferując każdemu 
szansę na prezentację swoich umie-
jętności. To też okazja do zanurze-
nia się w świat różnorodności tańca 
i czerpania radości z ruchu.

Jak każdego roku – w tym rów-
nież, zaprosimy na wspólny, ta-
n e c z ny  p r z e m a r s z  o d  B ra my 
Grudziądzkiej aż na Rynek Miejski, 
gdzie odbędą się pokazy grup ta-
necznych, działających przy Cheł-
mińskim Domu Kultury, a także 
wspólny happening.

Julia Kurantowicz (JK)

Na Dzień Dziecka w Osadzie Rycerskiej zaprosimy 1 czerwca
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Nadchodzą „Chełmińskie 
Pląsy” najmłodszych

Zapraszamy dzieci do uczestnictwa 
w III Powiatowym Przeglądzie Grup 
Przedszkolnych i Wczesnoszkolnych 
„Chełmińskie Pląsy”, który odbędzie 
się 6 czerwca w Kinoteatrze 
Rondo. Konkurs stworzy przyjazną 
przestrzeń dla maluchów, aby mogły 
zaprezentować swoje umiejętności 
taneczne przed szeroką 
publicznością

„Chełmińskie Pląsy” to nie tylko 
konkurs taneczny, to prawdzi-

we święto małych artystów, którzy 
odważnie stawiają pierwsze kroki 
na scenie. Wydarzenie jest doskona-
łą okazją do promowania i docenia-
nia talentów wśród najmłodszych. 
Na zgłoszenia czekamy do 24 maja 
(więcej informacji na stronie www.
chdk.pl).

JK

Podczas Dnia Tańca nie zabraknie występu chełmińskich mażoretek
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Drugi weekend lipca to Międzynarodowe Spotkania z Folklorem i Chełmiński Jarmark Jaszczurczy
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Galeria Jednego Obrazu

7 marca w Miejskiej Bibliotece 
Publicznej w ramach „Galerii 
Jednego Obrazu” zaprezentowano 
obraz Romana Marksa, członka 
grupy plastycznej Uniwersytetu 
Trzeciego Wieku w Chełmnie. Pracę 
można oglądać do końca kwietnia

Od 2018 roku w chełmińskiej bi-
bliotece cyklicznie, co osiem tygo-

dni, prezentowane są obrazy artystów 
zamieszkujących i tworzących na te-
renie naszego miasta. Najczęściej jest 
to twórczość grona plastyków Uni-
wersytetu Trzeciego Wieku.

7 marca zainaugurowano kolej-
ną wystawę z cyklu. Tym razem ścia-
nę biblioteki przyozdobiło dzieło 
Pana Romana Marksa. Żywe, jedno-
znacznie kojarzące się z wiosną ko-
lory i tonalnie przedstawiona mgła 

pozostawiają oglądającemu wolność 
w interpretacji, a lekkość i abstrakcja 
formy nie ograniczają w żaden sposób 
wyobraźni.

Obraz można oglądać w wypoży-
czalni dla dorosłych do 30 kwietnia. 
Od 9 maja w bibliotece będzie można 
podziwiać kolejną pracę – tym razem 
Pani Ewy Grabowskiej, także członki-
ni grupy plastycznej UTW.

Alina Śliwińska (AŚ)

Papiernik.  
Targowisko Opowieści
Recenzja książki Rocha Urbaniaka

Raz na dwa lata na pewnym 
targowisku, które potrafią 

znaleźć tylko nieliczni, odby-
wa się sprzedaż najcenniejszego 
ze skarbów... opowieści. W ca-
łym Wszechświecie stale gdzieś 
się jakieś toczą, czy to pod ziemią, 
czy kosmosie, czy w chmurach, 
a zbierają je Papiernicy.

Książkę otwiera wyjaśnienie, 
czym jest Targowisko Opowie-
ści, kim są Papiernicy oraz jaki 
jest powód, dla którego zbiera-
ją opowieści. Następnie wędru-
jemy z różnymi Papiernikami 
przez czas i przestrzeń, zerka-
jąc do kultur z różnych części 
świata, by móc zrozumieć jak 
bardzo wszystko jest ze sobą po-
łączone, jak wszystko na świecie 
ma wspólne korzenie. Udajemy 
się również w kosmos, eksploru-
jemy nawet czarną dziurę.

Opowieści Rocha Urbaniaka 
(absolwenta krakowskiej ASP) 
czerpią z legend, podań, mitolo-
gii, nawiązują do wielu dzieł lite-
rackich, do znanych i cenionych 
autorów. Czasem są wyraźne, 
a czasem zakamuflowane, mają 
drugie dno. Czytane z dzieckiem, 

fragment po fragmencie, mogą 
stać się przyczynkiem do roz-
mów, do wspólnego rozwarstwia-
nia czytanej historii i tłumaczenia 
niekiedy zawiłych metaforycz-
nie zdań. Ilustracje towarzyszą-
ce „Papiernikowi...” to prawdziwy 
popis fantazji, umiejętności łą-
czenia motywów, opowiadania 
samym tylko obrazem i kunsz-
towny styl, który na pewno nakar-
mi oczy i rozbudzi wyobraźnię.

Alina Śliwińska (AŚ)

Podmiejskim  
na koniec świata
Recenzja książki Katarzyny Kowalewskiej

Główną bohaterką „Podmiej-
skiego na koniec świata” jest 

32-letnia Alicja (mistrzyni or-
ganizacji), która ma prawdziwy 
dar do ratowania ludzi z opre-
sji. Ona pomoże zawsze (sic!), 
nie bacząc na liczbę związanych 
ze sprawą nowych obowiązków. 
Dla każdego problemu znajdzie 
rozwiązanie i podpowie, co moż-
na by jeszcze poprawić – nie tyl-
ko w pracy, ale również w życiu. 
Alicja nie widzi problemów, Alicja 
widzi szansę na rozwój. Co z tego, 
że... czyjś?

Kariera Ali jakiś czas temu sta-
nęła w miejscu, a związek okazał 
się inny, niż wyobrażenia o nim. 
Tymon, druga połowa Ali, to prze-
sadnie dbający o siebie architekt, 
lubujący się w rozrywkowym ży-
ciu. Alicja natomiast lubi w ciszy 
i spokoju poczytać książkę. Para 
zdaje się przeczyć powiedzeniu 
o przyciąganiu przeciwieństw. 
Żyją w „laboratorium” Tymona ra-
zem, a jednak osobno.

Katarzyna Kowalewska cho-
ciaż porusza poważne tematy, 
to nie stroni od humoru. Jednak 
wszystko jest wyważone, a stwo-
rzone przez nią postaci są charak-
terystyczne i wielowymiarowe. 
Kiedy na scenę wkracza czarny 
charakter, to możemy być pewni, 
że zaprezentuje się wiarygodnie, 

Katarzyny Kowalewskiej nikt nie 
jest w jednym odcieniu. Powieść 
jest dobrze osadzona w rzeczywi-
stości – czytamy o rzeczach, któ-
re znamy nie tylko z dzisiaj, ale 
i sprzed wielu lat. Tymi zabiega-
mi autorka tworzy więź między 
czytelnikiem, a postaciami, które 
dzięki odpowiednio użytym de-
koracjom, ożywają.

To powieść o odnajdywaniu 
własnej drogi, o zmianach, któ-
rych nie należy się bać, o odwa-
dze, bez której szczęście może 
nam przejść koło nosa. Histo-
ria Alicji jest świadectwem tego, 
że i „koniec świata” może być tym, 
czego pragnęliśmy najbardziej.

Alina Śliwińska (AŚ)

Spotkanie z Magdaleną Kordel
Autorka kilkudziesięciu 
powieści obyczajowych 
odwiedziła chełmińską 
bibliotekę.

W  przeddzień Walentynek 
Chełmińskich w bibliote-

ce odbyło się spotkanie autorskie 
z Magdaleną Kordel. Autorka po-
wieści obyczajowych z Otwocka 
przyjechała do Chełmna po raz 
pierwszy. Bardzo licznie przybyli 
goście, także spoza naszego mia-

sta, mogli usłyszeć, jak wygląda-
ły jej początki kariery pisarskiej, 
oraz jak ważne było w tym wspar-
cie bliskich – co szczególnie pod-
kreśliła.

Au to r k a  o b ra z o wo  o p o w i e -
d z i a ł a  o  p o s z u k i w a n i u  i n -
spiracj i  do  tworzenia  postaci 
i opowieści, uchyliła rąbka tajem-
nicy co do tego, ile z jej realnego 
życia w powieściach, jak pisząc 
czerpie z własnych doświadczeń. 
Zgromadzeni mogli również po-
znać wiele szczegółów z życia 

prywatnego pisarki, jej zaintere-
sowań i pasji, jak również rela-
cji z bliskimi. Magdalena Kordel 
chętnie odpowiadała na pytania 
dotyczące procesu wydawnicze-
go, gromadzenia informacji przed 
napisaniem konkretnej powie-
ści, jak i przyszłych planów pi-
sarskich.

Po spotkaniu czytelnicy mogli 
otrzymać autograf, zakupić książ-
kę z osobistą dedykacją i zrobić 
sobie pamiątkowe zdjęcie.
 AŚ
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Roman Marks w towarzystwie gości wernisażu, w tym członków grupy plastycznej UTW
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Biblioteka pełna serc
W miejskiej bibliotece 
podsumowano konkurs plastyczny 
„Serce pełne miłości”.

9  lutego piętro chełmińskiej bi-
blioteki wypełniły autorskie 

interpretacje tematu konkursu pla-
stycznego „Serce pełne miłości”. 
Odnotowano aż 86 zgłoszeń, zawie-
rających po jednej pracy od każdego 
uczestnika. Najwięcej prac wpłynę-
ło od szkół podstawowych i przed-
szkoli. Uroczyste wręczenie nagród 
połączono z wernisażem. Mnogość 
form i technik oraz indywidualne 
podejście do przedstawienia tema-
tyki konkursu zachwycały zarówno 
jury konkursu, jak i osoby zwiedza-
jące wystawę. Prace można było 
oglądać do 29 marca.

AŚ

LISTA OSÓB NAGRODZONYCH:

Przedszkola:
 • Lipniewski Stanisław
 • Mahlzan Dawid
 • Chaciński Igor

Szkoły Podstawowe: klasy I – 
III:
 • Ostrowska Olga
 • Nowaczek Nikola

Szkoły Podstawowe: klasy IV 
– VI:
 • Węgierek Filip
 • Rafalska Gabriela
 • Klemiańska Zofia
 • Szulc Andrzej
 • Pieczarka Oliwia

Szkoły Podstawowe: klasy VII 
– VIII:
 • Rynkowska Julianna
 • Łęcka Amelia
 • Jusiak Oliwia
 • Szkoły średnie:
 • Kańska Viktoria

Dorośli:
 • Sprycha Kamila
 • Jastrzębska Andżelika
 • Jasiński Marek

Nagrodzeni w konkursie
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Natalia Walecka myśli o Chinach.  
Igrzyska Olimpijskie w Los Angeles za cztery lata
MIŁOSZ LIPPKI (ML)

Natalia Walecka to reprezentantka 
Polski, mieszkanka Chełmna, 
uczennica Zespołu Szkół nr 
2 w Chełmnie, zawodniczka 
ALKS Stal Grudziądz, która 
ma wielkie szanse, aby w 2028 
roku wystąpić na Igrzyskach 
Olimpijskich w Los Angeles. 
Od 10 lat uprawia kolarstwo 
torowe. W ubiegłym roku 
zdobyła pięć medali Mistrzostw 
Polski juniorek i seniorek (4 
złote i 1 brązowy), a w swoim 
debiucie w Mistrzostwach Europy 
zajmowała miejsca 5., 6. i 8. 
W tym roku jej celem jest medal 
ME oraz występ w Mistrzostwach 
Świata w Chinach. Rozmawiamy 
o sukcesach i planach

MIŁOSZ LIPPKI: Jak to się stało, 
że jesteś w miejscu, w którym 
jesteś. Dlaczego kolarstwo, 
dlaczego akurat torowe?

NATALIA WALECKA:  Wszyst-
ko zaczęło się w Kijewie Kró-
lewskim, gdzie dziesięć lat temu 
funkcjonowała szkółka kolarska 
Stali Grudziądz. Mieszkałam wów-
czas w Bajerzu. Cała mogą przy-
goda rozpoczęła się w zasadzie 
dzięki mojej mamie i trochę przez 
przypadek. Pojechałam na nabór 
z rodzicami i bratem, który chciał 
trenować kolarstwo. To on miał za-
pisać się do szkółki. Ostatecznie 
trafiliśmy do klubu razem, ale on 
szybko zrezygnował. Zaczęłam więc 
w wieku 9 lat. Mama od razu powie-
działa, że mam spróbować, ale jak 
nie będzie mi się podobało, to nic 
na siłę. Nic na siłę nie było i upra-
wiam ten sport do dzisiaj.

Twoja przygoda pokazuje, 
że wielkie talenty rodzą się 
wszędzie.

Dokładnie tak. Obecnie już miesz-
kam w Chełmnie.

Najpierw trenowałaś kolarstwo 
szosowe…

Tak, ale z czasem przekonałam się 
do toru. Dzisiaj nie mam żadnych 
wątpliwości, że to był dobry wybór.

Dlaczego kolarstwo torowe, a nie 
szosowe?

Wyścigi trwają krócej i jeździ się 
szybciej. Bardziej trzeba skupiać się 
na tym, co myśli i zrobi przeciwnik. 
Wyścig na torze to takie kolarskie 
szachy. Ja specjalizuje się w sprin-
tach.

Jak często trenujesz?
Sześć razy w tygodniu. Nie za-

wsze jednak w Grudziądzu. Gdy mam 
trening na szosie, to często wokół 
Chełmna.

Miesięcznie pokonujesz ile 
kilometrów?

Około pół tysiąca.

Jeździsz na treningi do Grudziądza 
rowerem?

W okresie wiosenno-letnim jak naj-
bardziej.

W ubiegłym roku otarłaś się o medal 
Mistrzostw Europy w Portugalii, ale 
byłaś pierwszoroczną juniorką. W tym 
roku to ty już będziesz faworytką 
do medali.

Taki jest mój cel. Zrobię wszystko, 
aby stanąć na podium. Mistrzostwa 
odbędą się w lipcu w niemieckim Cot-
tbus. Będą też przepustką na Mistrzo-
stwa Świata w Chinach i nie ukrywam, 
że liczę na powołanie do reprezentacji 
Polski na te zawody. Jeżeli to się stanie, 
to w MŚ też powalczę o medal, choć 
wiadomo, że konkurencja będzie tam 
jeszcze większa.

Twój trener, Adam Sieczkowski, mówi 
wprost, że masz szansę wystąpić 
na igrzyskach olimpijskich.

Bardzo bym chciała. Mam to gdzieś 
z tyłu głowy. W tym roku w Paryżu 
jeszcze mnie nie będzie, ale kto wie. 
Być może to się stanie w Los Angeles 
w 2028 roku. Czas pokaże.

Co musi się stać, abyś została 
czwartą w historii Chełmna olimpijką 
po Alfonsie Niklasie, Krystynie 
Nadolnej i Grzegorzu Mielcarskim?

Muszę trenować jak dotychczas 
i dawać z siebie tyle, ile mogę. Wiado-
mo, to jest sport, możliwe jest wszyst-
ko, ale wierzę, że ciężką pracą można 
zajść daleko.

Za rok skończysz chełmiński ZS nr 2 
i co dalej?

Jeszcze o tym nie myślę, ale najlepiej 
dla mnie byłoby dostać się na uczelnię 
do Pruszkowa. Tam jak wiadomo jest 
najbardziej profesjonalny tor do ko-
larstwa torowego w Polsce. Wszystko 
byłoby pod ręką.

A teraz jak często trenujesz 
w Pruszkowie? W Grudziądzu przecież 
nie ma toru do twojej dyscypliny.

Klub stara się, abyśmy przynajmniej 
raz w miesiącu odbywali weekendo-
we sesje treningowe w Pruszkowie.

Tory do kolarstwa torowego dzielą 
się na te profesjonalne, piękne, 
drewniane, które znamy choćby 
z transmisji w Eurosporcie, ale także 
starego typu betonowe. Nie boisz się 
na takich jeździć?

Wbrew pozorom tory betonowe 
przy samej jeździe są o wiele bardziej 
bezpieczne niż drewniane. Nachyle-
nie łuków jest bowiem inne. Nato-
miast w przypadku samego upadku, 
lepiej przewrócić się zdecydowanie 
na drewno.

Komu na obecnym etapie kariery 
najwięcej zawdzięczasz?

Trenerowi i zarazem prezesowi Sta-
li Grudziądz Adamowi Sieczkowskie-
mu oraz rodzicom.

Czy myślisz, że gdyby w Chełmnie 
powstał klub kolarski, to miałby 
szansę powodzenia?

Wydaje mi się, że tak. To bardzo in-
teresujący sport, który daje dużo moż-
liwości, potrafi zarażać i dawać szanse. 
Ja dzięki kolarstwu zwiedziłam pół 
Europy i poznałam wielu wspania-
łych ludzi.

Jak do ciebie podchodzą „wuefiści” 
w ZS nr 2? Musisz na przykład rzucać 
piłką lekarską?

Wyczuwam, że są zadowoleni z mo-
ich wyników. Mam szóstkę i to chyba 
mówi wszystko.

Dziękuję za rozmowę.

Drużyna 3PSAP została nowym 
mistrzem Chełmińskiej Ligi Piłki 
Nożnej Halowej „Grawitacja Liga”. 
Finałowa gala w hali Zespołu Szkół 
nr 2 z udziałem najlepszych  
4 z 12 drużyn, które wzięły udział 
w lidze, jak zwykle za sprawą 
organizatora głównego Krzysztofa 
Piłata odbyła się z wielką pompą 
i stała na najwyższym poziomie 
organizacyjnym. – Tacy ludzie jak 
Krzysztof to skarb miasta – mówił 
burmistrz Chełmna Artur Mikiewicz

W wielkim finale zmierzyli się – 
zwycięzca rundy zasadniczej Pe-

tardus Team oraz trzeci zespół – 3PSAP. 
Na dwie minuty przed końcem 3PSAP 
prowadził już 4:1, ale mimo to końców-
ka była bardzo dramatyczna. Petar-
dus Team w krótkim odstępie zdobył 
bowiem dwie bramki i do ostatnich 

sekund próbował doprowadzić do do-
grywki.

W ceremonii podsumowania wzię-
li udział burmistrz Chełmna Artur Mi-
kiewicz oraz przewodniczący Rady 
Miasta Chełmna Wojciech Strzelec-
ki. Obaj dziękowali organizatorom ligi 

– Krzysztofowi Piłatowi i jego rodzi-
nie oraz Mariuszowi Wronkowskiemu, 
a także wręczyli symboliczne nagrody. 
– Wykonujecie kawał roboty, a liga jest 
sportową wizytówką miasta – mówił 
i podziwiał Artur Mikiewicz.

ML

Natalia Walecka podczas styczniowych zawodów w holenderskim Apeldoorn, 
gdzie trzykrotnie zajmowała trzecie miejsca
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Nowy mistrz największej ligi

Drużyna 3PSAP – zwycięzcy Grawitacji Liga
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WYNIKI GALI FINAŁOWEJ

Mecz o 3 miejsce: Na Zakręcie – Młodzi Tytani 5:4
Mecz o 1 miejsce: 3PSAP – Petardus Team 4:3
Wyróżnienia indywidualne
MVP (najwszechstronniejszy zawodnik) – Tymoteusz Majka (3PSAP), król 
strzelców – Damian Gross (41 bramek, Petardus Team), zawodnik fina-
łu – Tymoteusz Majka (3PSAP), najlepszy bramkarz – Miłosz Kurkowski 
(3PSAP), objawienie sezonu – Gracjan Buchholz (Petardus Team), naj-
młodszy zawodnik – Bartosz Zając (Młodzi Tytani).

W lutym Natalia Walecka została nagrodzona przez burmistrza Chełmna 
i przewodniczącego Rady Miasta Chełmna. Także w lutym – podczas gali 
w Kinoteatrze Rondo, odebrała nominację do Nagrody Burmistrza Miasta 
Chełmna „Złotego Pręta Chełmińskiego”
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Zenon Lewański: A miało być 5 lat
MIŁOSZ LIPPKI (ML)

W niedzielę (11.02.2024) 
w chełmińskim „Rondzie” 
odbyła się Gala Wręczenia 
Nagród Burmistrza Miasta 
Chełmna „Złote Pręty 
Chełmińskie”. W kategorii sport 
laureatem został legendarny 
trener chełmińskich kajakarzy 
Zenon Lewański. Wśród 
nominowanych byli jeszcze 
kolarka torowa Natalia Walecka 
i klub łodzi smoczych SSW 
Dragon Chełmno.  
– Absolutnie nie spodziewałem 
się tego wyróżnienia. Dziękuję 
zawodnikom, bo bez nich bym 
tu nie stał – mówił Lewański

Decyzją kapituły pierwszego 
w historii „sportowego prę-

ta”  otrzymał Zenon Lewański . 
Taki werdykt został niezwykle 
ciepło przyjęty przez chełmińskie 
środowisko sportu, ale nie tylko, 
bo gdy w Chełmnie mówi się Ze-
non Lewański, to tak samo, jak-
by powiedziało się „kajakarstwo”. 
Lewański trenuje chełmińskich 
kajakarzy od 1983 roku. W przy-
krych, ale jednocześnie zaska-
kujących okolicznościach, został 
pierwszym trenerem chełmnian. 
Chełmińskie kajaki, jak to w spo-
rcie, miały przeróżne momenty. 
Nie ulega wątpliwości, że gdyby 
nie Zenon Lewański, to tej dys-
cypliny w naszym mieście by nie 
było. A to, jak się okazuje, jest wy-
jątkowe. W województwie kujaw-
sko-pomorskim kluby kajakowe 
są tylko w Bydgoszczy, Chełmży 
i … Chełmnie. Jesteśmy więc w eli-
cie. To gigantyczna zasługa wła-
śnie Lewańskiego.

MIŁOSZ LIPPKI: Jak pan się czuję 
ze „sportowym” Złotym Prętem?

ZENON LEWAŃSKI: Absolutnie 
się tego nie spodziewałem. Dzię-
kuję przeogromnie za to wyróż-
nienie. Jest dla mnie szczególne. 
Dziękuję kapitule za wybór, ale 
przede wszystkim zawodniczkom 
i zawodnikom, którzy przez ostat-
nich ponad 40 lat uprawiali kaja-
karstwo w naszym mieście. Bez 
nich by mnie tu nie było.

41 lat za panem, a ile przed?
C h y b a  k o ń c ó w k a .  Z d r o w i e 

szwankuje, ale takie jest życie. 
Cieszę się, że pojawili się następ-
cy. Są osoby, które mi pomagają 
i to autentycznie buduje, że ktoś 
będzie to kontynuował. Nie było-
by dla mnie gorszej rzeczy, gdy-
bym widział, że to umiera. Dzisiaj 
jednak powoli wchodzimy na falę 
wznoszącą.

Bardzo mocno zaangażował się 
Piotr Dajewski.

Z d e c y d o w a n i e  t a k .  B i e r z e 
na swoje barki sprawy organi-
zacyjne i  szkoleniowe.  Kajaki 
w Chełmnie są coraz mocniejsze 
i to również jego zasługa.

Pana podopieczni zdobyli blisko 
30 medali Mistrzostw Polski, ale 
ostatni cztery lata temu (Krzysztof 
Czerniecki w 2000 roku). Kiedy 
się przełamiecie, bo nie można 
przecież powiedzieć, że sukcesów 
nie ma.

Trochę prześladują nas czwarte 
czy piąte miejsca w Mistrzostwach 
Polski. Każdy, kto zna się na spo-
rcie, wie, że być piątym w Polsce, 
a zwłaszcza w kajakarstwie, to nie 
jest bułka z masłem. Myślę, że me-
dal wisiał na włosku już w mi-
nionym sezonie, ale w 2024 roku 
będzie wisiał na jeszcze cieńszym. 
Ale nie tylko my mamy niedosyt. 
Ostatnio na przykład prezes Pol-
skiego Związku Kajakowego Grze-
gorz Kotowicz powiedział, że czas 
na przełamanie i w końcu złoto 
polskiego kajakarza na igrzyskach 
w Paryżu w tym roku, bo ile moż-
na czekać.

A więc przełamania w 2024 
roku będą dwa. To złoto Polaka 
w Paryżu i medal chełmnianina 
w Mistrzostwach Polski…

O właśnie tak ma być.

Można powiedzieć, że od czasów 
Karola Tedorowicza, a więc ponad 
10 lat temu, nie mieliście dwóch 
tak mocnych i perspektywicznych 
zawodników jak obecnie.

To prawda. Mamy dwie „armaty”, 
a więc Marcela Hoffmanna i Miko-
łaja Dajewskiego. Marcel już będzie 
juniorem, a więc „żarty się skoń-
czyły”. Mikołaj jeszcze rok junio-
rem młodszym, ale w jego życiu 
nastąpił przełom. Od września jest 
uczniem Szkoły Mistrzostwa Spor-
towego w Wałczu.

Co to oznacza?
To jest totalny zwrot w karierze 

Mikołaja. Oczywiście to jest sport 
i nawet pójście do SMS nie daje 
gwarancji, że będą wielkie sukce-
sy. Niemniej to naprawdę gigan-
tyczny skok w karierze. Każdego 
dnia uczeń SMS ma trzy jednostki 
treningowe. Rano lekkie śniadanie 
i od razu na wodę. Potem „moc-
ne” śniadanie i szkoła. Po nauce 
i obiedzie kolejny trening. I tak 
w kółko. Zawodnicy SMS po pro-
stu muszą mieć później przewagę 
w zawodach nad tymi klubowy-
mi. Zwłaszcza od kategorii junior 
jest już bardzo trudno z nimi ry-
walizować.

Marcel Hoffmann został 
w Chełmnie i przygotowuje się 
z panem.

Tak. Trenujemy, na ile może-
my. Marcel daje z siebie wszystko. 
To „kawał” zawodnika. Trzeba mieć 
nadzieję, że skutecznie powalczy, 
choć w pierwszym roku w katego-
rii juniora łatwo na pewno mieć 
nie będzie.

Jest Hoffmann, jest Dajewski, ale 
co dalej?

Narybek wbrew pozorom jest. 
Pojawiła się grupa naprawdę nieźle 
rokujących dzieci, ale droga w kaja-
karstwie do sukcesów jest bardzo 

długa i wyboista. To sport dla wy-
jątkowych twardzieli.

Największy talent w pana 
trenerskiej karierze to oczywiście 
Daria Polakowska, która 
w 2004 roku, będąc wówczas 
zawodniczką Nadwiślanina-Sokół 
Chełmno, zdobyła brązowy medal 
w Mistrzostwach Europy juniorów 
w K-4.

Taki talent jak Daria, w takim 
środowisku jak nasze, trafia się 
raz na 40 lat. Tak więc kolejną Da-
rię będą miał w kolejnym życiu. 
Pamiętajmy jeszcze, że Daria była 
również piąta w Mistrzostwach 
Świata.

Proszę jeszcze powiedzieć, jak 
to było, że w ogóle trafił pan 
do kajakarstwa, bo to przeciekawa 
historia.

W latach 70. było tak, że jedne 
ulice w Chełmnie „szły” na piłkę, 
drugie na boks, a trzecie na kaja-
ki. Akurat moja ulica, a więc Ma-
riana Buczka [obecnie Parkowa 
– przyp. red.] szła na to ostatnie 
i tak się znalazłem w sekcji ka-
jakowej Nadwiślanina Chełmno. 
Gdy byłem już nieco starszy, po-
magałem w klubie pionierowi ka-
jakarstwa w Chełmnie Lechowi 
Sławatyckiemu. W 1983 roku po-
jechaliśmy na obóz do Cekcyna. 
Tam Lech nagle i niespodziewa-
nie zasłabł i zmarł w wieku zaled-
wie 57 lat. Dla nas wszystkich był 
to ogromny szok. Nie wiedzieliśmy, 
co robić. Zostałem wezwany przez 
Anastazego Piotrowskiego, prezesa 
Nadwiślanina na zarząd. Zapytano 
mnie, co robić? Czy rozwiązujemy 
kajaki w Chełmnie, czy ktoś się tym 
zajmie ze starszych zawodników. 
Powiedziałem, że mogę spróbować, 
ale zaznaczyłem, że „góra pięć lat”. 
I tak z pięciu lat zrobiło się 41.

Dziękuję za rozmowę.

Trzy medale zdobyła Natasza 
Rudolf – reprezentantka Polski 
młodziczek, zawodniczka LUKS 
Chełmno, w turnieju Croatia Open 
w tenisie stołowym w Osijeku 
(24.02.2024) w ramach cyklu 
Europe Youth Series

Rudolf została powołana do repre-
zentacji Polski i wystąpiła w tur-

nieju w Chorwacji. Tam zdobyła złoto 
w turnieju drużyn mieszanych, brąz 
w grze indywidualnej i brąz w de-
blu. Wszystkie krążki w kategorii 
do lat 13 (młodziczek). – Wielką nie-
wiadomą przed turniejem był start 
szerokiej grupy naszych młodzików 
– mówił po zawodach Tomasz Szary, 
trener reprezentacji Polski dla Pol-
skiego Związku Tenisa Stołowego. – 
Po raz pierwszy mogli się sprawdzić 
na arenie międzynarodowej i trud-

no było przewidywać, jaki jest ich po-
ziom na tle rywali. Szczególnie cenne 
wydaje się być zwycięstwo w fina-
le rywalizacji drużynowej, w której 
przegrywaliśmy z Rumunią 1:4, a po-
trafiliśmy po świetnej walce zwycię-
żyć 5:4 – dodał.

Klubowymi trenerami 
Nataszy Rudolf w LUKS 

Chełmno są Dariusz 
Kocoń i Janusz 

Błażejewicz. Przed 
zawodniczką, która jest 
sportową stypendystką 
Urzędu Miasta Chełmna, 

wielka przyszłość.

ML

Zenon Lewański odbiera Nagrodę Burmistrza Miasta Chełmna „Złotego Pręta 
Chełmińskiego” w kategorii SPORT
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Natasza Rudolf z reprezentacją Polski w Chorwacji (w dolnym rzędzie, druga z lewej)
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Natasza Rudolf podbiła Chorwację
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Chełmno już ma pierwsze medale 
Mistrzostw Polski w 2024 roku. 
W lutym zdobyli je lekkoatleci 
MLKS Nadwiślanin Chełmno 
podczas Halowych Mistrzostw 
Polski Juniorów mł. i Juniorów 
we Wrocławiu (9–11.02.2024). 
To wielkie osiągnięcia zawodników 
i sztabu trenerskiego na czele 
z Grzegorzem Latańskim

Ubiegły sezon był bardzo dobry dla 
Nadwiślanina, ale niekoniecznie 

jeżeli chodzi o medale. Chełmnianie 
tylko trzy razy stanęli na podium. „Tyl-
ko”, bo w poprzednich sezonach prze-
kraczali liczbę dziesięciu razy. W 2023 
roku prześladowały ich jednak miej-
sca tuż za podium. Medali zatem wiele 
nie było, ale za to punktów do rankin-
gu ministerstwa mnóstwo, bo ponad 
sto (nikt z klubów z Chełmna nie zdo-
był więcej).

Medali sypnęło za to już na samym 
początku 2024 roku. We Wrocławiu 
podczas Halowych Mistrzostw Pol-
ski Juniorów młodszych i Juniorów 
na podium stanęło aż trzech zawod-
ników z Chełmna. Zgodnie z oczeki-
waniami po medal sięgnął Mateusz 
Margiel, który był drugi w chodzie 
5000 m juniorów młodszych. Mar-
giel powoli staje się klubowym mul-
timedalistą, bo zdobył już swój piąty 
krążek w MP (ma medal złoty oraz 
po dwa srebrne i brązowe). Tuż 
za Margielem, trzeci w chodzie był 
jego klubowy kolega Hubert Wałę-
ga. To mała niespodzianka i pierwszy 
medal tego zawodnika w imprezie 
tej rangi. Dużą niespodziankę spra-
wił natomiast Kacper Słomski, który 
był trzeci w biegu na 200 m juniorów 

młodszych. To także jego pierwszy 
w karierze medal MP.

Szansę na podium miała juniorka 
Weronika Płatek, która z powodu kon-
tuzji nie ukończyła finału A na 800 m. 
Ósme miejsce, w tak mocno i licznie 
obsadzonej konkurencji, to jednak 
i tak wielki sukces. Płatek przystępo-
wała do mistrzostw z czwartym wy-
nikiem w tym sezonie i stąd niedosyt.

We Wrocławiu odbyły się także se-
niorskie MP w chodzie. Wysokie pią-
te miejsce zajął 24-letni Arkadiusz 
Schiedel z Nadwiślanina (zdobył naj-
więcej w historii klubu – 12 medali 
MP). I teraz uwaga, przed nim znaleźli 
się zawodnicy wiekowi mający odpo-
wiednio 39, 39, 35 i 35 lat (drugi był 
mistrz olimpijski, 35-letni Dawid To-
mala). – Cała czwórka liczy na występ 
na igrzyskach w Paryżu i stąd jeszcze 
nie kończą karier. Pewnie po igrzy-
skach to zrobią. Wówczas nasz Arek 
może być jednym z najlepszych cho-
dziarzy Polski – zauważa Józef Welter, 
prezes Nadwiślanina.

Lekkoatletów Nadwiślanina do mi-
strzostw we Wrocławiu przygoto-
wywali trenerzy: Grzegorz Latański, 
Marzena Kulig, Sławomir Wielgosz, 
Magdalena Jeziorska i Piotr Szew-
czuk.

WYNIKI I MIEJSCA CHEŁMNIAN 
WE WROCŁAWIU
 • Chód 5000 m U-18: 2. Mateusz Mar-
giel 23:06.62, 3. Hubert Wałęga 
25:02.73

 • 200 m U-18: 3. Kacper Słomski 22.34
 • 800 m U-20: 8. Weronika Płatek – nie 
ukończyła

 • 1000 m U-18: 12. Jan Starczewski 
2:39.70

 • Kula U-20: 13. Martyna Głowacka 
10.64

 • 400 m U-20: 17. Kamil Stenka 51.32

MP SENIORÓW
 • Chód 5000 m: 5. Arkadiusz Schie-
del 21:05.91, 9. Kajetan Latański 
24:56.52

ML

Śledź bieżące informacje z życia chełmińskiego sportu na:

 www.sportowechelmno.pl oraz na Facebooku: 
facebook.com/sportowechelmno

Po więcej informacji z życia miasta zapraszamy na:

Facebooka Urzędu Miasta Chełmna: 
facebook.com/urzad.miasta

Facebooka Chełmno – miasto zakochanych: 
facebook.com/Chelmno.miasto.zakochanych

KLUBY WSPIERANE PRZEZ GMINĘ MIASTO CHEŁMNO

Kluby sportowe wspierane przez Gminę Miasto Chełmno prowadzą szkolenie 
sportowe dla dzieci i młodzieży w wielu dyscyplinach. Każdy klub posiada wy-
kwalifikowaną kadrę trenerską. Zachęcamy zainteresowanych do kontaktu.

Informujemy, że powyższe kluby są zwolnione z opłat z miejskich obiektów spor-
towych (w zakresie zadań, na które otrzymały dotację z Urzędu Miasta Chełmna).

KS Chełminianka Chełmno 
(piłka nożna) – tel. 506 822 675

Chełmiński Klub Bokserski 
(pięściarstwo)  
– tel. 507 509 938

Chełmiński Klub  
Kyokushin Karate  
(karate kyokushin)  
– tel. 697 763 857

UKS Culmen Chełmno  
(siatkówka, siatkówka plażowa)  
– tel. 603 125 129

SSW Dragon Chełmno  
(łodzie smocze)  
– tel. 667 017 986

LUKS Chełmno (tenis stołowy)  
– tel. 600 854 298

Młodzieżowy Chełmiński Klub 
Koszykówki  
(koszykówka i koszykówka 3x3)  
– tel. 513 033 821

MLKS Nadwiślanin Chełmno  
(lekkoatletyka)  
– tel. 606 825 379

UKS Nadwiślanin-Sokół 
Chełmno (kajakarstwo)  
– tel. 500 168 653

KM Wisła Chełmno  
(motocross, cross country, 
enduro)  
– tel. 607 309 033

Wielki powrót do Culmenu Chełmno. Absolutny hit
Na ten dzień czekali wszyscy 
sympatycy siatkówki w Chelmnie. 
Po 12 latach do UKS Culmen 
Chełmno wraca trener Grzegorz 
Bagieński. To z nim Culmen 
osiągał gigantyczne sukcesy 
w Mistrzostwach Polski. 
Bagieński przez ostatnich 12 lat 
mieszkał w Niemczech

Na 100 proc. Grzegorz Bagieński 
wraca do Chełmna i do Culme-

nu – tę świetną informację przeka-
zał nam Władysław Plak, sekretarz 
UKS Culmen. – Na początek będzie 
pracował z grupami naborowymi. 
W kwietniu już powinien prowa-
dzić treningi – dodał.

Grzegorz Bagieński to jeden 
z pionierów siatkówki w Chełm-
nie. Za jego czasów Culmen osiągał 
wręcz niewyobrażalne sukcesy jak 
na zespół z małego miasta. Dwu-
krotnie awansował do ścisłych 
turniejów finałowych Mistrzostw 
Polski młodziczek i kadetek. Gra-
ło w nich po osiem najlepszych 
drużyn w kraju, w tym nasz ze-
spół. Za każdym razem Culmen był 
siódmy. – Raz mieliśmy wyjątko-
wego pecha. W czterozespołowej 
grupie wygraliśmy dwa mecze. Trzy 

zespoły miały po pięć punktów. 
Do awansu do półfinału zabrakło 
nam jednego seta. Nie ulega wąt-
pliwości, że za czasów Grzegorza 
osiągaliśmy świetne wyniki – wspo-
mina Władysław Plak.

Bagieński wraca do Culmenu 
po 12 latach. Uroczyste pożegna-
nie zorganizował mu klub dokład-
nie w marcu 2012 roku. Żegnała 
go m.in. jego wychowanka i jedna 
z najwybitniejszych chełmińskich 
siatkarek Katarzyna Bryda, która 
specjalnie zagrała w okolicznościo-
wym meczu. Bagieński słynie także 
z barwnego języka. – Jak dziewczy-
ny staną, to za nic nie można ich ru-
szyć. Nie pomaga ani prośba, ani 
groźba – zwykł mawiać.

CULMEN W FINAŁACH 
MISTRZOSTW POLSKI
 • Młodziczki – sezon 2004/2005: 
1. Tomasovia Tomaszów Lubel-
ski,  2.  Truso Elbląg, 3. MCKiS 
Jaworzno, 4. Gedania Gdańsk, 
5.  Gwardia Wrocław, 6.  Wisła 
Kraków, 7. UKS SisoPol Culmen 
Chełmno, 8.  Libero Starogard 
Gdański
 • Kadetki  –  sezon 2005/2006: 
1. Impel Gwardia Wrocław, 2. 
MCKiS Jaworzno, 3. Energa Ge-
dania Gdańsk, 4. Szóstka Biłgo-
raj, 5. Wisła Kraków, 6. UMKS 
Łańcut, 7. UKS Siso-Pol Culmen 
Chełmno, 8.  UMKS MOS Wola 
Warszawa.

ML

Margiel, Słomski i Wałęga z medalami 
Mistrzostw Polski

Nasi lekkoatleci i trenerzy we Wrocławiu

N
AD

ES
ŁA

N
E

Karolczak pisze historię. 
Siemieniecki najlepszy

Po raz 31. odbył się Halowy Turniej 
o Puchar Burmistrza Chełmna 
w tenisie (24–25.02.2024), ale 
pierwszy raz w hali Katolickich 
Pallotyńskich Szkół w Chełmnie. 
Zawody są sportowym klasykiem 
w mieście. Dłuższą historię mają 
jedynie Ogólnopolskie Biegi 
Uliczne Memoriał Jana Schmeltera. 
31 edycję wygrał … 23-letni 
Bartosz Siemieniecki z Bydgoszczy

W finale Siemieniecki pokonał 
Sławomira Mroza z Warszawy 

6:1 6:3 i zdobył Puchar Burmistrza 
po raz czwarty. Więcej zwycięstw 
mają jedynie Mirosław Dziamba (9) 
i Marek Rybaniec (6). Wcześniej Sie-
mieniecki wygrywał jednak jako 
„chełmnianin”, a obecnie miesz-
ka w Bydgoszczy. – To był napraw-
dę dobry turniej, a sporo gier stało 
na wysokim poziomie – mówi Paweł 
Karolczak, właściciel Szkoły Tenisa 
Karol, która organizowała zawody. 

– Cieszę się, że na trybunach zasia-
dło sporo widzów. Jak widać orga-
nizacja wielu imprez tenisowych 
w naszym mieście zaczyna przyno-
sić efekty. Ten rok zapowiada się re-
kordowy. W kooperacji z Urzędem 
Miasta planujemy aż 11 zawodów – 
dodaje Karolczak i zdradza, że jego 
szkoła zaczyna prowadzić nabór co-
raz młodszych dzieci. – W tym roku 
zapraszamy już czterolatki – mówi.  
– Gdzieś z tyłu głowy jest też otwarcie 
klubu szkolącego dzieci i młodzież 
w ramach współzawodnictwa spor-
towego dzieci i młodzieży – dodaje.

Najlepsza czwórka 31. Pucha-
ru Burmistrza: 1. Bartosz Siemie-
niecki (Bydgoszcz), 2. Sławomir 
Mróz (Warszawa), 3. Michał Mie-
tła (Bydgoszcz), 4. Zbigniew Mitura 
(Koszalin), 5–8. Antoni Ośmiałow-
ski (Gdańsk), Tomasz Żurek, Ma-
rek Czarnecki, Bartosz Wiśniewski 
(wszyscy Chełmno). Grało 16 za-
wodników.

ML

Podium 31. Halowego Turnieju o Puchar Burmistrza
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Grzegorz Bagieński (drugi z prawej) z drużyną młodziczek Culmenu w 2005 roku
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